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Przemówienie min. Rzymowskiego w Paryżu
PARYŻ (PAP). — Na wczorajszym ple­

narnym posiedzeniu konferencji pokojo­
wej m. in. przemawiał polski minister 
spraw zagranicznych Wincenty Rzymow­
ski, precyzując polski punkt widzenia na 
problemy wyłaniające się w związku z kon­
ferencją pokojową.

„Jeśli nie nadszedł jeszcze czas na poru­
szenie najważniejszej sprawy — sprawy 
Niemiec — znanej nam z własnych, bole­
snych doświadczeń“ — powiedział minister 
Rzymowski — „to musimy przynaimniej 
dokładnie omówić ios satelitów „osi“. Na­
szym zadaniem jest stworzenie w tych kra­
jach. normalnych warunków egzystencji. 
Musimy do nich wyciągnąć pomocną dłoń, 
aby wyswobodzić je od faszyzmu i umożli­
wić im przystąpienie do rodziny narodów 
miłujących pokój. W imię tej zasady Pol­
ska wystąpiła w obronie wolności uciska­
nego ludu hiszpańskiego“.

„Polska nigdy nie pozwoli na to, aby 
Niemcy miały znowu odgrywać przodującą 
rolę w basenie dunajskim, na Bałkanach i 
na Bałtyku, ani nie pozwoli na to, aby Wło­
chy znowu znalazły się w orbicie wpływów 
niemieckich“.

„Czynny udział Polski w.tej wojnie stwo­
rzył dla niej prawo nie tylko udziału w de­
cyzjach w sprawach ogólnych, ale również 
daje jej prawo udziału w decyzjach w spra­
wie klauzul traktatów pokojwych z Wło­
chami i Węgrami.

„Nasze własne interesy skierowują naszą 
uwagę na południe i północ od naszych gra 
nic. Jesteśmy zainteresowani w pomyślnej 
sytuacji i rozwoju sąsiednich bratnich na­
rodów — Czechosłowacji i Jugosławii“.

Na zakończenie swego przemówienia mi­
nister Rzymowski oświadczył, że zgadza 
się z decyzjami ostatniej konferencji Wiel­
kiej Czwórki i z wielkim uznaniem fejfamsi 
się do działalności ministra Bidault,

Zasadniczym dążeniem konferencji poko­
jowej powinno być szybkie podpisanie trak 
tatów pokojwych z b. satelitami „osi“. Za­
leży ono od jak najściślejszej współpracy 
czterech mocarstw w okresie obecnych ro­
kowań.

PARYŻ (PAP). — Korespondent dyplo­
matyczny Reutera donosi z Paryża o pro­
jekcie przyśpieszenia toku obrad konferen­
cji pokojowej przez koordynacie pracy kon 
ferencji z pracą czterech ministrów spraw 
zagranicznych, na wzór wspólnych koafe- 
rencyj, jakie swego czasu toczyły się w San ■ 
Francisco. Projekt ten został wysunięty 
przez delegację kanadyjską i zawiera roz- ■ 
ważenie możliwości wcześniejszego podpi­
sania traktatów pokojowych z b satelitami 
„osi“, tak, aby Wielka Czwórka mogła w li­
stopadzie przejść do rozważenia sprawy 1 
najważniejszej — sprawy Niemiec.

Powodzenie projektu kanadyjskiego za­
leży w dużej mierze od sprawności obrad 
konferencji oraz od tego, czy czterej mini­
strowie będą w stanie pogodzić ze sobą 
dwie prace — na konferencji pokojowej i 
na obradach własnych.

POSIEDZENIE KOMISJI 
REGULAMINOWEJ

PARYŻ (PAP). Na piątkowym posiedzeniu 1 
komisji regulaminowej dyskutowano wnio­
sek Polski w sprawie udziału przedstawicie

la Polski w komisji gospodarczej, mającej 
za zadanie opracowanie klauzul gospodar­
czych do traktatów pokojowych z państwa­
mi b. satelitami Niemiec. Za wnioskiem 
polskim wypowiedział się minister spraw 
zagranicznych Związku Radzieckiego Mo­
lotow, twierdząc, że udział Polski jako są­
siada Węgier może przyczynić się do po­
zytywnego wyniku prac komisji. Minister

slowacji dr Masaryk i przedstawiciel Ukra­
iny Manuilski poparli wniosek Polski. 
Przeciwko wnioskowi wypowiedział się 
przedstawiciel Australii dr Evatt. Amery­
kański sekretarz stanu Byrnes odniósł się 
przychylnie do żądania Polski, ale z uwagi 
na to, że poprzedniego daia komisja regu- 

■ 1 aminowa odrzuciła wniosek w sprawie u-
działu przedstawicieli wszystkich 21 państw

PCK U MINISTRA PRACY
WARSZAWA (PAP). — Wczoraj nowy 

Minister Pracy i Opieki Społecznej Adam 
Kuryłłowicz przyjął członków prezydium 
Zarządu Głównego PCK. Przedstawiciele 
PCK zapewnili Ministra o gotowości szeze 
rej i mocnej współpracy Polskiego Czer­
wonego Krzyża z organami Ministerstwa 
waz poinformowali Ministra o systemie 
rozdzielania darów amerykańskich skiero­
wanych na ręce PCK.

ODJAZD DELEGACJI POLSKIEJ 
NA SESJE RADY UNRRA

WARSZAWA (PAP). - Wczoraj wyje­
chała z Warszawy polska delegacja na 5-tą 
sesję rady UNRRA w Genewie. Delegacji 
przewodniczył minister przemysłu.
TOWARZYSTWO POLSKO - JUGO­

SŁOWIAŃSKIE NA ŚLĄSKU
WARSZAWA (PAP). — W Katowicach 

odbyło się zebranie członków T-wa Przyjaz 
ni Polsko-Jugosłowiańskiej. Zarząd Towa 
rzystwa przystąpił do zorganizowania kol 
na terenie całego Śląska i do akcji uświa­
damiającej o znaczeniu przyjaźni polsko- 
jugosłowiańskiej.

przystąpić do prac konferencji i nie tracić 
czasu na dyskusje w sprawach procedural­
nych“. Oświadczenie polskiego delegata zo­
stało przyjęte oklaskami.

Następnie dyskutowano , wniosek przed­
stawiciela Nowej Zelandii, który zapropo­
nował by powierzyć Francji, jako gospoda­
rzowi, stałe przewodnictwo konferencji. 
Wniosek ten poparli przedstawiciele Holaa 
dii i Brazylii. Przeciwko wnioskowi wypo­
wiedzieli się przedstawiciel Związku Ra­
dzieckiego Andrzej Wyszyński, który 
stwierdził, że kolejność przewodnictwa ni« 
wywołuje nieporozumienia między państwa 
mi. Przedstawiciel Norwegii dr , Hambr» 
uważa, że system zmian przewodniezącydi 
jest dowodem zaufania konferencji d*  
współpracy wielkich mocarstw. Mac Nei! 
(Wielka Brytania) przeciwstawił się rów­
nież zasadzie obdarzania jednego państwa 
godnością przewodniczącego. System zmian 
przewodniczących zdał egzamin. Wszyscy 
zainteresowani ministrowie mają doświad­
czenie w sprawowaniu tej funkcji.

---- o—

W Palestynie i w Londynie
LONDYN (BBC). — W Brytyjskiej Izbie 

Gmin w czasie wczorajszej debaty na te­
mat Palestyny, wygłosił. przemówienie 
Winston Churchill. Powiedział on, że jeżeli 
Stany Zjednoczone nie przyjmą na siebie 
części odpowiedzialności za sprawy pale­
styńskie, Wielka Brytania przekaże man­
dat nad Palestyną Narodom Zjednoczonym

Moiotow”podkreślił, że przy ^tiJwS wszystkich komisjach, nie może poprzeć
i • «, . y . Fdiiywaniu wniosku Polski. Podobne stanowisko zajał

wniosku polskiego należy wziąć pod uwa- przedstawiciel Wielkiej Brytanii Mac Neil. 
gę, iż A ęgry okupowały Polskę i że Polska W związku z przebiegiem dyskusji przed- 
musiaia wałężyc z mmi podobnie jak z stawieiel Polski Winiewicz wycofał wnio- 

lemcami. Rowmez przedstawiciel Czecho- sek mówiąc: „Pragniemy jak najszybciej

Sprawa traktatów pokojowych
ju i jego dopływach dla wszystkich narodów 
Wielka Brytania zaproponowała zwołanie spec­
jalnej konferencji państw zainteresowanych w cią 
gu 6 miesięcy po wejściu w życie traktatów. Sta­
ny Zjednoczone proponowały również włączenie 
do każdego z traktatów z państwami bałkańskimi 
przepisów dotyczących odszkodowań dla Narodów 
Zjednoczonych za mienie zarekwirowane w Buł­
garii, na Węgrzech i Rumunii. Projekt powyższy 
znalazł poparcie Wielkiej Brytanii i Francji. Zwią 
zek Radziecki jednakże ustosunkował się do nie­
go negatywnie, twierdząc, że straty Narodów 
Zjednoczonych w trzech państwach bałkańskich 
wynoszą zaledwie trzecią cześć strat poniesionych 
w operacjach przeciwko Niemcom przez państwa 
dawniej walczące u boku Niemiec.

Dalej idą klauzule dotyczące gramie w trakta- . . — , ,• ----------------,—
cie z Wiochami! Jest m. in. jeszcze nierozpatrzo- 1 wycofa z Palestyny swe wojska, 
na propozycja amerykańska ścisłej deliminacji gra W imieniu rządu przemówił Cripps, za- 
nicy jugosłowiańsko-włosikiej oraz sprawa granic pewniając, że Stany Zjednoczone podejmą 
wolnego terytorium Triestu. Jest jeszcze punkt współpracę z Wielką Brytanią, a oddanie 
dotyczący wprowadzenia do traktatu pokojowe- mandatu Narodom Zjednoczonym nie po- 
go z Włochami sprawy mienia Narodów Zjed- winno mieć miejsca. Zdaniem .jego sprawa 
noczonych we Włoszech. Stany Zjednoczone chcia ta wymaga szybkiej decyzji, 
łyby włączyć tu sprawę odszkodowań od Włoch 
podobnie, jak powyżej od państw bałkańskich.

ne, jak w poprzednim wypadku rozwiązanie.

niusiała walczyć z nimi podobnie jak z stawieiel Polski Winiewicz wycofał wnio-

PARYŻ (PAP), — Teksty traktatów pokojo­
wych z Włochami, Węgrami, Rumunią, Bułgarią 
i Finlandią stanowią główny temat konferencji 
pokojowej w Paryżu. Są one wynikiem całorocz­
nej pracy rady ministrów spraw zagranicznych. 
Wielka Czwórka zgodn e z porozumieniem osią­
gniętym w Moskwie w grudniu przedstawia 5 pro 
jektów traktatów pokojowych konferencji 21 na­
rodów.

Konferencja 21 narodów rozpatrywać będzie 
traktaty jako całość. Fakt, że klauzula została 
uzgodniona nie stoi na przeszkodzie do rozpatry 
wania ich przez poszczególnych delegatów i zgło­
szenia swych uwag w sprawie poszczególnych 
aspektów danego traktatu. Uwaga oczywiście kon 
centruje się na tych klauzulach, które nie zostały 
jeszcze uzgodnione.

Najważniejsze z nich są klauzule dotyczące Du­
naju w traktatach z państwami bałkańskimi. Zwią 
zek Radziecki stwierdza, że sprawa Dunaju nie 
może być racjonalnie rozwiązana w traktatach 
pokojowych i że musi być załatwiona przez same 
państwa naddunajskie. Dlatego Związek Radziecki 
przeciwny jest umieszczeniu klauzul dotyczących 
Dunaju w traktatach pokojowych.

Stany Zjednoczone i Wielka Brytania dążą do 
zagwarai »owania prawa wolnej żeglugi na Duna-

Własow na szubienicy
MOSKWA (PAP). — Kolegium Wojsko­

wego Sądu Najwyższego ZSRR zbadało o- 
statmio sprawę Wlasowa i towarzyszy, o- 
skarżonych o zdradę stanu, o szpiegostwo, 
sabotaż i akcję terrorystyczną przeciwko 
Związkowi Radzieckiemu na usługach wy­
wiadu niemieckiego. Przed Sądem stanęli 
oskarżeni: Własow. Małyskin, Zilenkow, 
Trukin, Zakutnyj, Błagowieszczeński, Me­
andrów, Malcew, Bunjaszonko, Zwienow, 
Korbutów, Szalów. Sąd uiznał ich wszyst- rium Polski, m. in. w Warszawie.

LONDYN (BBC). — Korespondent radia 
Związek Radziecki w tym wypadku zaleca’“podob ^tyjskiego donosi z Jerozolimy że w.wy 
ne, jak w poprzednim wypadku rozwiązanie ,wle.lkl6-l ,oWawy przeprowadzonej w

4 Palestynie, zatrzymano w areszcie około
530 osób, po zwolnieniu około 100 zatrzy­
manych.

' W czasie poszukiwania odkryto 3 dalsze 
arsenały zbrojeniowe. Jeden z nich znajdo- 

— wał się w Tel Aviwie, dwa .w Jerozolimie.
LODYN (PAP). Jak donosi agencja Reu­

tera liczba aresztowanych podczas obławy 
na terrorystów w Teł Aviw wynosiła w 

nerał w służbie radzieckiej, zdradził swą wanyeh prócz" podejrzanych’o’akt^terro- 
ojczyznę i utworzył .legiony rosyjskie“ w rystyezne i sabotaż, jednakże na mniejszą 
służbie Niemiec. Oddziały Wlasowa były skalę, są również osoby,.-które policja ideo 
chętnie używane przez niemców do najbar- tyfikuje z. poszukiwanymi od dawna spraw-' 
dziej okrutnej akcji policyjnej na teryto- eami zabójstw i poważnych aktów sabota­

żowych.

kich winnymi zarzucanych im' zbrodni.
Wszystkich oskarżonych skazano na śmierć
przez powieszenie. Wyrok wykonano. lia l.cjr.ury,sluvv w AViW wyuQSUa w

Andreja Ąndrejewicz Własow,dawny ge dniu j sierpnia 664 osoby. Wśród areszto-

Milion niemców opuściło Polskę
WARSZAWA (PAP). — W ramach Zor­

ganizowanej akcji repatriacyjnej opuściło 
Polskę milion niemców.

Przez punkt graniczny w Kładzku prze­
jechało 775 tys. osób, z Dolnego Śląska 675 
tys. i z Opolszczyzny około 100 tys. Przez 
Szczecin wyjechało 225 tys. osób. Akcja od­
była się sprawnie i przebiega zgodnie z na­
kreślonym planem. W ub. tygodniu zorga­
nizowano akcję repatriacyjną niemców do 
radzieckiej strefy okupacyjnej.

80.000 POLAKÓW POWRÓCIŁO 
MORZEM DO KRAJU

WARSZAWA (PAP). — Do portu gdyń­
skiego przybyło dotychczas około 60.000 
Polaków b. więźniów politycznych, wywie­
zionych przez okupanta na roboty. Do Gdań 
ska przybyło łącznie z ostatnim transpor­
tem na statku „Sobieski“ 20.000 osób. Z ogól 
nei liczby 80.000 repa*r : autów kilka.se*  ro­
dzin osiedliło się na terenach odzyskanych 
większość powróciła do Polski centralnej.

WIZYTA WNUCZKI 
ADAMA MICKIEWICZA 

W POLSCE
PARYŻ (PAP). — Ambasador Polski w 

Paryżu dr Stanisław Skrzeszewski złożył 
wizytę wnuczce Adama Mickiewicza Marii 
Mickiewicz i zaprosił ją w imieniu Rządu 
Jedności Narodowej do Polski Zaprosze­
nie to stoi w związku z wyrażonym przez

kraju i nawiązania kontaktu w ŻarnowcuKraju i nawiązania Kontaktu w Żarnowcu z 
córką Marii Konopnickiej — Zofią. Rząd mow^ 
zapewnił Marii Mickiewicz należne jej. wie­
kowi i zasługom warunki przejazdu i po­
bytu w Polsce. Ze względu na stan rekon­
walescencji Maria Mickiewicz będzie mogła 
wyjechać do kraju dopiero za kilka tygod

*

LONDYN (BBC). — Premier Attlee po­
wrócił już z Londynu do Paryża. W czasie 
swej bytności w Londynie premier wziął 
udział w debatach cahinetu, na którym po­
ruszano sprawę Palestyny. Poza tym od­
wiedził on min. Bevina i odbył z nim roz-

ARESZTOWANIE FOTOGRAFA
GUBERNATORA FRANKA

_______  _____ v__ ____ ________PRAGA (PAP). — Jak donosi dziennik 
nt Przypomnieć "należy, że Maria Mlckle- ostra wski Ula“ czeskie władze bezpieczeń- 
wicz została odznaczona w dniu święta na- «twa aresztowały w Albreeheicaeh na Slą- 

sku Opatowskim niemea Otto Resnera, kto rodowego Odrodzenia Polski Krzyzem rok 194Q fnił f k i-nadworneffo 
Grunwaldu II Klasy za zasług! położone w fotografa“ b. gubernatora Franka w Kra­
watce z okupantem, W czasie uroczystości, kowie. W mieszkaniu aresztowanego zna- 
która miała miejsce w salonach ambasady, leziono część archiwum fotograficznego 
obecni zgotowali Marii Mickiewicz gorącą Franka, którego przekazano władzom poli- 
owację._________________________________cyjnym w Krakowie.

r.

Umowa handlowa PolskasFrancja
PARYYŻ (PAP). - Dnia 1 sierpnia 194G 
została podpisana umowa handlowa po­

między Polską i Francją. Ze strony Polski
umowę podpisał ambasador Stanisław 
Skrzeszewski, ze strony Francji podsekre­
tarz stanu w ministerstwie spraw zagra­
nicznych Schneider. W umowie Polska zo­
bowiązała się dostarczać Francji węgla i 
innych produktów, wzamian za które Fran­
cja będzie nam przysyłać fosfaty, rudę że­
lazną, samochody, narzędzia dla kopalń 
sprzęt elektrotechniczny, błony fotograficz- 

__ _ ^_____ -_  r___ ńe oraz maszyny dla przemysłu elektro- 
Mfcrię Mickiewicz’ wyczeniem. odwiedzenia technicznego i włókienniczego. Ogółem war

toić dokonanej wymiany ma wynosić 2 mi­
liardy franków.

PARYŻ (PAP). — Premier Bidault, oma 
wiająe w Zgromadzeniu Narodowym raty­
fikację zaciągniętej przez Francję u Sta­
nów Zjednoczonych pożyczki 650 milionów 
dolarów, podpisanej w Waszyngtonie 13 
lipca r. b. stwierdził, że pożyczone dolary 
Francja musi wydawać z całą rozsądną 
oszczędnością. Pożyczka ma być przezna­
czona na wyekwipowanie przemysłu, nie 
zaś na import przedmiotów zbytku w ro­
dzaju pończoch mylonr/wych. Przemówie­
nie Bidault spotkało się z gorącą aprobatą 
zarówno prawicy, jak i ławicy,



„uŁoS KAiiuDü“, i/o sierprna lyiti r

r „Głos Ludu“ (N’. S06).
Z prasy angielskiej dowiedzieliśmy się 

niedawno o wymianie depesz pomiędzy 
kard. Hlondem a kard Griffinem, jednym 
z dygnitarzy Kościoła Katolickiego w An- 
srlii..Kard. Griffin uznał za potrzebne wy­
razie swe sympatie dla Kościoła w Pol<ee 
i dla narodu polskiego, a kard Hlond uwa­
żał za wskazane podziękować mu za tę sym 
patię. Cóż, wymiana uprzejmości pomiędzy 
dygnitarzami Kościoła, powiecie? Nies'e'y 
kard. Griffin jest me tylko kardynałem 
Jest on zarazem politykiem — i te polity­
kiem określonego kierunku.

Kard. Griffin jest, czołowym opiekunem 
andersowców.w Anglii. Kard. Griffin orga­
nizuje zbiórki i akcje polityczne na rzecz 
armii Andersa. Arima Andersa organizuje 
bandytyzm w Polsce. Jeśli w Polsce od rąk 
andersowskich bandytów giną co dzień lu­
dzie, to krew tych ofiar niewidzialną plamą 
przylega i do Wypielęgnowanych rąk kar­
dynalskich, rąk opiekuna andersowskich 
bandytów, kard. Griff!na. Czy depeszę z 
podziękowaniem kani. Hlonda należy 
uznać za pokwitowanie i tej strony działa1 
ności kard. Griffina? Stanowisko kard 
Hlonda.w sprawie Kielc nasuwa przypusz­
czenie, że. tak doprawdy być może.

Ale to jeszcze nie wszystko.
Kard. Griffin jest u’e tylko wysokim pro 

tektorem Andersa. Kard. Griffin jest także 
jednym z czołowych. protektorów Niemiec 
w. Anglii. Kard. Griffin nrowadzi kampa­
nię w obronie uciskanych Niemiec, kampa­
nię między innymi przeciwko naszym gra­
nicom zachodnim. Dość przejrzeć pisemko 
kard. Griffina, osławiony londyński „Ta­
blet“, by przekonać się. że jest to organ pro 
niemiecki, antypolski. Piszemy wyraźnie: 
antypolski, nie tylko antydemokratyczny 
Kard. Griffin i jego „Tabtot“ rozreklamo­
wali np. sławetny ’ist btokunów niemiec­
kich przeciwko wysiedlaniu niemców z na­
szych ziem zachodnich. Kard. Griffin i jo­
go „Tablet“ to najbardziej proniemiecki

Odszkodowania Wegier
na rzecz Związku Radzieckiego

BUDAPESZT (PAP). - Radio w Buda­
peszcie komunikuje, że premier węgierski 
Ferenc Nagy zawiadomił najwyższą radę 
gospodarczą, iż otrzymał notę od rządu ra­
dzieckiego na temat odszkodowań, Rząd 
ZSRR Wyraża swą zgodę na rozłożenie re- 
pa racyj na raty roczne, płatne od 1946 do 
1953 roku. ’ ’ ’ .

Rząd radziecki zgodził się również na 
przyjęcie na poczet odszkodowań akcji ko­
palni węgla w Transylwanii na sumę kil­
ku milionów dolarów. Kopalnie te są obec­
nie upaństwowione przez rząd rumuński, W 
roku bieżącym Węgry mają dostarczyć 
Związkowi Radzieckiemu towarów na sumę 
20.800.000 doi. W roku 1947 dostawy osiągną 
sumę 23.000.000 dolarów, a więc w 1948 r. — 
25.000.000 dól. Od r. 1949 do 1953 Węgry bę­
dą dostarczać ZSRR towarów na sumę 
30.000.000 doi. rocznie. Rząd Radziecki zre­
zygnował z procentów, które Węgry miały 
zapłacić za niedostarczenie odszkodowań 
w r. 1945. Radio w Budapeszcie dodaje, że 
według pierwotnego planu, Węgry miały 
dostarczyć Związkowi Radzieckiemu towa­
rów na sumę 60.000.000 doi. w r. bieżącym. 

odłam angielskiej opinii publicznej. Czy 
uważać depesze kard. Hlonda do kard. Grif­
fina za aprobatę, prymasa Polski również 
dla tej strony działalności angielskiego dy­
gnitarza Kościoła.

Rozumiemy, jak wygodne byłoby wszel­
kim protektorom Niemiec na zachodzie — 
takim jak kard. Griffin, przyjaciel kard. 
Hlonda — rozpętanie walki z Kościołem w 
Polsce.

Ale dlaczego idzto na to cześć Polsk ej 
hierarchii kościelnej? "Czyżby interes Wa­
tykanu był dla niej ważulejszy aniżeli in­
teres własnego narodu?

W każdym razie — nadzieje kard. Griffi­
na i jemu podobnych nie spełnią się.

W Polsce nie będzie walki z religią. Nie

Kalorie i
(RAP). — Węgry przechodzą ostry kry­

zys gospodarczy. Rządy „drobnych rolni­
ków“ nie przynoszą krajowi pomyślności 
ekonomicznej: inflacja szaleje, w produkcji 
— zastój, surowców .— brak, zaś wartość 
przydziałów żywnościowych, za które pła­
ci się miliardowymi banknotami,, wynosi 
na osobę — zaledwie 600 kalorii dziennie.

W wielu innych krajach Europy, zlupio- 
nyeh i zniszczonych przez faszyzm, wartość 
kaloryczna przydziałów aprowizacyinych 
wyraża się bardzo skromną cyfrą 1200 — 
1500, co stanowi mniej więcej połowę po­
trzebnej człowiekowi pracującemu ilości.

Nie wszędzie jednak jest tak samo i tak 
źle. Są w Europie pewne grupy pod wzglę­
dem żywnościowym uprzywilejowane, a 
znaleźć je możemy tam, gdzie nikt by się 
tego nie spodziewał. Oto przykład:

Korespondent dziennika „New York He­
rald Tribune“. opisując, wizytę w obozie 
dla oficerów niemieckich., w belgijskim 
mieście Bnie^e, poda je m. in.. że racja żyw 
nośeiowa każdego z tych jeńców wojennych 
wynosi 2000 kalorii dziennie. Czy to może 
Belgowie tak obficie karmią swych daw­
niejszych okupantów i dręczycieli?.,; By­
najmniej! Obozem zarządzają władze wojs­
kowe angielskie i one to wykazują taki nad 
miar troskliwości o zdrowie i dobrą formę 
b. podkomendnych Hitlera.

Dla uzupełnienia ciekawej informacji 
amerykańskiego korespondenta należy po­
dać: l-o — w obozie pomieszczone zostały 

.'.gróbe ryby“ ze sztabów niemieekłfrh 
—- generałowie, admirałowie, pułkownicy 
i t. p. 2-o — jedynvm zajęciem tych panów, 
mających indywidualnie i zbiorowo liczne 
zbrodnie wojenne na sumieniu, jest obec­
nie. jak wyraził się komendant obozu, krę­
cenie młynka palcami od rana do. wieczo­
ra: 3-o — generałowie i pułkownicy nie­
mieccy wyrażają dość często.niezadowole­
nie z otrzymanego pożvwienia. twierdząc, 
że jest ono zbyt jednostajne i za mało ob­
fite (!)

2000 kalorii dziennie dla oficerów nie­
mieckich w Brugge (i, wielu innych, tego 
rodzaju obozach) wobec notorycznej nę­
dzy całej niemal Europy, co jest właśnie 
dziełem tychże oficerów, to jeden z najbar­
dziej przykrych paradoksów powojennych, 
fenomen urągający zdrowemu rozsądkowi 

będzie, gdyż naród polski pod kierowni­
ctwem obozu demokratycznego buduje swój 
■nowy dom dla wszystkich Polaków. I jest 
w nim miejsce i będzie w nim miejsce i dla 
wierzących i dla niewierzących, dla prak­
tykujących i dla niepraktykujących. Wszy­
stkie partie obozu demokratycznego stoją 
na stanowisku całkowitej swobody wierzeń 
religijnych i nieograniczonej wolności su­
mienia.. Stoją na tym stanowisku nie ze 
względów zasadniczych, programowych.

Demokratyczna Polska najlojalniej i naj- 
ściślej przestrzega zasady absolutnej wol­
ności religijnej. Natomiast państwo ma 
prawo żądać i będzie żądać w tej dziedzinie 
wzajemności ze strony kościoła katolickie­
go.

polityka
i elementarnemu poczuciu sprawiedliwoś­
ci.

Widocznie współczucie dla „biednych“ 
niemców rozciągają niektórzy „humanita- 
ryści“ brytyjscy również na hitlerowskich 
generałów, admirałów — kto wie, może na­
wet stawiają ich w pierwszym szeregu 
„ofiar wojennych“. Jest niewątpliwie me­
todą w tym szaleństwie i kryją się za nim 
pewne cele, których domyślać się można 
i — należy, zwłaszcza w zestawieniu z niez­
wykłą troską polityków anglosaskich o za­
chowanie niemieckiego potencjału gosner 
darczego, z faktem utrzymywania po dziś 
dzień uzbrojonych i zorganizowanych wojs 
kowych oddziałów niemieckich, z kamna- 
nią pp. Churchillów przeciwko zachodnim 
granicom Polski, z wvraźnym sabotowa­
niem uchwał poczdamskich co do prawdzi­
wej deuiilitaryzacji Niemiec.

Wszystkie te szczegóły i szczególiki skła­
dają się na całość obrazu, który bynaj­
mniej nie odpowiada aż nazbyt zrozumia­
łym pragnieniom narodów miłujących na; 
prawdę pokój, a zagrożonrch odwe^wmni 
planami „biednych“ niemców. B- D.

Martin Borman z kryjówki w Alpach 
przemawia do narodu niemieckiego

NORYMBERGA (SAP). - Wiadomość, 
że Martin Borman żyje, zdaje się potwier­
dzać.Były szofer Bormana, Jakób Glas, 
złożył władzom amerykańskim raport, że 
widział swego byłego szefa w samochodzie, 
na ulicach Monachium. Raport oficjalny z 
początku bież, miesiąca utrzymywany w 
ścisłej tajemnicy, podawał, że Martin Bor­
man przemawiał trzykrotnie za pośredni­
ctwem tajnej radiostacji do narodu nie­
mieckiego, nawołując do cierpliwości i u- 
przedzając, że naród musi być przygotowa­
ny na wielkie wydarzenia, które się szyku­
ją. Głos Bormana można było dokładnie 
rozpoznać. Według zdania kilku wysokich 
osobistości, które zajmują się sprawą tego 
wielkiego zbrodniarza wojennego, Borma­
nn wi udało się uciec za granicę z całym 
swoim sztabem. Rewelacje Jakóba Glasa 
umotywowane są chęcią zemsty. Zostały 
one zanotowane przez detektywów armii

Wyrok
na kolaboracjonistów czeskich

PRAGA (PAP) - Czterech członków ha- 
chowskiego rządu w protektoracie Czech 
i Moraw, oskarżonych o okazywanie po­
mocy wrogowi, zostało skazanych przez sad 
narodowy na karę więzienia.

B. minister rolnictwa \dolf Hruby zo­
stał skazany na dożywotnie ciężkie roboty, 
minister sprawiedliwości Jarosław Krejci 
— na 25 lat ciężkich robót, b. minister 
spraw wewnętrznych Bienert da 3 lata wię­
zienia, b. minister Kamenicky na 5 lat 
ciężkich robót. Piąty oskarżony b. minister 
finansów Kalfus został uznany winnym, 
jednakże kara została mu zawieszona 
wskutek okoliczności łagodzących.

•

PRAGA (PAP). — W dzienniku „Swo­
bodne Slovo“ ukazał się artykuł Piotra Ze- 
ke posła socjalistycznego do parlamentu, 
w którym donosi on, że Czechosłowacja mu 
si posiadać wejście na morze. Dlatego też 
Czechosłowacja dąży.do przyłączenia. Trie 
stu do Jugosławii, t. j. do takiego kraju, co 
do którego jest przekonana, że .nigdy, w 
żadnych okolicznościach nie stanie u boku 
Niemiec.
SPRAWA PRZYJĘCIA ALBANII 

DO ONZ.
NOWY JORK (PAP). - Specjalny ko­

mitet Rady Bezpieczeństwa, rozpatrujący 
podania nowych członków ONZ, postanowił 
umieścić Albanię na pierwszym miejscu 
państw składających wnioski o przyjęcie 
w poczet członków ONZ.

KONFERENCJA W SPRAWIE 
KOMUNIKACJI LOTNICZEJ 

pomiędzy Europą i Połudn. Ameryką 
PARYŻ (PAP). Jak donosi oficjalnie To 

warzystwo Linii Lotniczych „Air France“ 
w Paryżu w środę rozpoczęła, się konferen­
cja lotnicza przedstawicieli linii lotniczych 
europejskich i południowo-amerykańskich. 
Zadaniem konferencji ma być usprawnie­
nie komunikacji pomiędzy Europa a Ame­
ryką Południową. Na konferencji są re­
prezentowane nastenująee kraie: Szwecja, 
Holandia, Belgia, Hiszpania, Wielka Bry­
tania, Francja, Brazylia i Argentyna.

Stanów Zjednoczonych wydział przeciw- 
szpiegowski, którzy przywiązują do zeznań 
duże znaczenie. W Monachium i południo­
wych Alpach niemieckich już siię rozpo­
częły gorączkowe poszukiwania.

BADEN-BADEN (SAP). — Szwadron 
spahisów marokańskich wykonał dziś egze­
kucję na 14-tu skazanych SS-manach w 
procesie o zbrodnie wojenne.

Większość rozstrzelanych skazana została 
za morderstwa i okrucieństwa, popełniane 
w obozie koncentracyjnym — koło Sarre- 
briick-Neu Bremen. Na dwie godziny przed 
wykonaniem wyroku oznajmiono skaza­
nym, że prośby o zmianę wyroków zostały 
odrzucone. Po przyjęciu pociechy religij­
nej — skazańcy wypili po szklance wódki 
i zostali zawiezieni autami na miejsce strą­
cenia. Ciała złożono w trumny i pogrzebano 
na cmentarzu.

Cist z Wazszawy

O czym sis tttéwi w WwszM/ie
(Od własnego koiesnondenta)

Przebrzmiały już odświętne sprawy 
„Dnia Stołecznego“,, otwarcie mostu, ba­
jecznie kolorowa defilada, Naczelna Rada 
Odbudowy, i weszliśmy znowu w tydzień 
kłopotów codziennych. Można by je naz­
wać szarymi, gdyby nie to, że samo niebo 
sprzeciwia się temu określeniu. Są one bo­
wiem rozzłocone żarem słonecznym, up­
strzone tysiącami ludzi, wylegujących 
się na plaży wiślanej, niebieskie ri- 
wierowskim lazurem nad głową — ale nig­
dy szare. Od tego skwaru lipcowego nawet 
wiatrowi dech zaparło i znieruchomiał, a 
pył z burzonych murów osiada spokojnie 
i dokładnie na przechodniach, ulegając je­
dynie sile ciążenia. Tydzień minął pod 
znakiem upałów, urlopów, rozleniwienia i 
wzdychania do kąpieli .w rzece, w kanale 
kamionkowskim, w gliniankach — gdzie 
się da. Byle dalej od rozpalonych asfaltów.

W tej temperaturze. tylko południowcy 
umieją się ruszać, to też plac Małachowskie 
gó, czyszczony przez drużyny jugosłowiań­
skie. ż dnia na dzień staje się bardziej sa­
lonowy. Dotrzymywały im pola —w mia­
rę „chłodnych“ możliwości —- ekipy roż­
nych związków i instytucji, więc urzędnicy 
Ministerstwa Przemysłu, Związek prowa­
dzących meldunki i inne., które z dużą iloś­
cią dobrei woli a niewielkim zasobem u- 
miejętnośei oczyszczały inne odcinki, co 
miasto przyjmuje z wdzięcznością w prze­
konaniu. że „ziarnko do ziarnka, a zbierze 
się miarka“.

Istotnie — miarka powoli się zbiera i 
Warszawa ciraz czyściej wygląda Nie. tyl­
ko bowiem usuwa się gruz z rlic, ale i ka­
mienice, do których oko przywykło i z'kto- 
rymi łączyliśmy nadzieję, że „może ten dom 

się ostoi?“ Niestety, nie ostoi się chyba ża­
den. BOS po posiedzeniu Naczelnej Rady 
Odbudowy poczyna uchylać swych tajem­
nie, do których my, ludzie niewtajemnicze- 
ni długo się będziemy musieli przyzwycza­
jać.

Zajrzeliśmy więc w przyszłą Marszałków 
ską. Będzie conajmniej dwa razy szersza i 
przedłużona aż do Żoliborza. Będzie może 
naprawdę wspaniała ta siedmiokilometro- 
wa arteria wielkomiejska — tylko to już 
nie będzie ta nasza Marszałkowska. To bę­
dzie Marszałkowska naszych dzieci: one do­
piero opatrzone z nią od dzieciństwa,, po- 
czują do niej sentyment. Dla nas, którzy 
pamiętamy tę dawną, to przecież będzie 
inna, nieznana ulica w innym, nieznanym 
mieście. Nasze pokolenie musi sobie z tego 
zdać sprawę, że naszą Warszawę zabili 
nam niemey.

Ta dzisiejsza Warszawa jest przecież 
tylko przejściowa, prowizoryczna.. Więk­
szość domów odnowionych.i pozornie przy­
stosowanych do „luksusowego“ mieszkania 
przypomina samochód, który oddało się do 
kapitalnego remontu. Niby wyszedł z war­
sztatów wyglansowany, wypolerowany, 
„jak ta lala“, a po paru tygodniach zaczyna 
skrzypie, docierać, niedociągać, przepusz­
czać i wykazuje, felery, których w nim 
przedtem wcale nie było. Kamienica mieś­
ci w sobie piękne biura i „bajkowe“ na nasze 
warunki mieszkania, a niech przyjdzie.dcsz 
czowa szaruga: tu zacieka sufit, tam nie do 
myka się okno, to znowu łopoce naderwana 
blacha. Czasem i szpara w murze się poja­
wi.

Chociaż więc różne władze i instytucje
dysponują już lokalami w stosunku do

mieszkań zbytkownymi, nie są to rzeczy 
długotrwałe. Wstrząsy przy bombach i mi­
nach nie przeszły bez echa, rozluźniły wszel 
kie sprzęgła i domy się trzymają tak, jak 
się trzyma rozbita i sklejona filiżanka por­
celanowa.

Ale myśmy tu przywykli i nie zastana­
wiamy się, jak pewien przybysz z Zawier­
cia, który przed wejściem do urzędu zatrzy 
mywał się, przyglądał się gmachowi i roz­
ważał: zawali się, czy nie zawali? .Upew­
niwszy się, że jeszcze parę dni postoi, wcho 
dził do środka.

Pomimo glinianych „nóg“ u warszaw­
skich kolosów remonty się ruszyły, wresz­
cie w kierunku mieszkaniowym. Bank Na­
rodowy wnet będzie miał 146 mieszkań dla 
swoich pracowników w dwóch odnawia­
nych gmachach na Bagateli. Spółdzielnia 
mieszkaniowa na Żoliborzu rozpoczęła, bu­
dowę nowych domów na kilkaset miesz­
kań. które z wiosną odda do dyspozycji. 
„Czytelnik“ już na jesidhi powiększy swój 
stan posiadania w zakresie mieszkanio­
wym. „Czytelnik“ spełnia również rolę pio­
nierską w zupełnie innej dziedzinie, topo­
graficznej: zainicjował „Dom Prasy“ w o- 
koliey placu Kazimierza Wielkiego.

Miejsce to zostało oczywiście uzgodnione 
z najwyższymi czynnikami planowania. Ale 
dla nas. którzyśmy zawsze patrzyli na tę 
dzielnicę między Towarowa, i Żelazną, jako 
„nie mieszkalną“ dla szanującego się dżen­
telmena, wybór tych właśnie stron, na kom­
pleks gmachów prasy wydaje się pomy­
śleli bardzo, śmiałym, wzbudzającym kiwa­
nie głowami. Tymczasem to tylko jeden .z 
przykładów, że stara Warszawa się skoń­
czyła i nigdy już nie wróci.

Cała ta dzielnica, dotychczas prawie 
martwa, ruszyła się. Ulica Żelazna wyglą­
da tak, jak wyglądała przed rokiem Mar; 
szalkowska: rozwala ¿ę resztki mur- w i 
stawia się parterowe *epy.  Na ten temat 
krąży dpwcip. że należałoby wydać zarzą­
dzenie, dopuszczające budowę nowych skle­
pów tylko na pierwszym piętrze — wtedy 

Warszawa z parterowej zrobi się jednopię­
trową.
. Ale najlepszy dowcip nie zmieni faktu, 
że zaniedbane ruiny rozsypują się coraz 
bardziej pod wpływem działań atmosfe­
rycznych- W ostatnim czasie skonstatowa­
no, że gmach Teatru Wielkiego poniólfc 
wielkie szkody wskutek braku zabezpiecze­
nia. Wszezęty alarm odniesie pono skutek, 
zwłaszcza że odbudowa pięknego zabytku 
najlepszego okresu architektury warszaw­
skiej jest przewidziana w planach BOS‘u.

Rekonstrukcja gmachu opery jest ważna 
nie tylko ze względów estetycznych i tra­
dycyjnych. Warszawa nie ma w tej chwili, 
poza Państwowym Teatrem Polskim, ani 
jednej dobrej sali teatralnej. Jak na pół; 
milionowe miasto, tn mało. Teatr Polski 
miewa po dwa przedstawienia dziennie, a 
nieraz jeszcze poranki. Jest, można się wy­
razić, „przepracowany“. Dlatego.w sierpniu 
zarządził przerwę w. przedstawieniach, by 
choć powierzchownie się odremontować. 
Tylko przez pierwsze 10 dni sierpnia goście 
w nim będzie opera śląska — może wresz­
cie zobaczymy w Warszawie coś podobnego 
do opery.

Jak zwykle w wakacyjnym nastroju mu­
zy wyniosły się na wybrzeże lub w góry. 
W tym, co się na scenkach warszawskich 
pojawia, zaznacza się charakter widowis­
kowy, ilustracja do okoliczności. Taki cha­
rakter miało przedstawienie w Teatrze 
Polskim na zakończenie święta Odrodzenia, 
taki też, zastępczy charakter ma balet Zaj- 
licha i Wójcikowskiego w „Operze“ Poredy 
na Marszałkowskiej 8. Koneertanci wolą 
letniska, a kino odgrzewa stare filmy, 
wśród których „Królewna Śnieżka“ cieszy 
się niesłabnącym powodzeniem.

W teatrach także... sierpień. Wykańcza 
się posezonowe sztuki. Solski dał już ostat­
nie przedstawienia. Jako „nowość“ pojawi­
ła się „Sprawą Moniki“, która po dłuższym 
objeździć po całym kraju powraca do War­
szawy. Ale o niej wypowiedziano już daw­
no wszystko, co tylko było można. Aaet>
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7L pobyli ir ffi«jrpoofi men. Franco
Churchill oświadczył lredawno dzień u do wielkiego pisma katolickiego w Madry- 

karzowi amerykańskiemu, że żałuje, iż rząd 
francuski uległ presji komunistów i pokłó- ...___
ci! się, z Hiszpanią. Ciekawa rzecz, że w rej niektóre kraje kontynuują „nieinterwen 
kilka dni później Franco w.swojej nocie do . cję“ jest jedną z wielkich przyczyn utrzy- 
rządu amerykańskiego stwierdził, że „rząd mywania się Franco przy władzy, 
francuski toleruje działalność antyhiszpań- 
ską komunistów“. ’ .

Tego rodzaju analogie argumentów wi­
dzi się również często w prasie reakcyjnej 
wszystkich krajów i stanowią one jeden z 
aspektów dobrze znanej polityki nieinter­
wencji, . dzięki której fałszywi adwokaci 
wolności ludu hiszpańskiego zasłaniają 
swe prawdziwe intencje w stosunku do 
Franco.

Lecz lud. hiszpański-nigdy nie pozwolił 
oszukać się tymi manewrami, które nie­
szczęśliwie zna już od 10 lat.

W czasie mego niedawnego pobytu w Hisz 
panii, mogłem skonstatować, odwrotnie do 
tego co głoszą zwolennicy nieinterwencji, 
że postawa rządu francuskiego jest iden­
tyczną z wolą ludu hiszpańskiego.

W istocie, — jakakolwiek byłaby opinia 
polityczna, lub przynależność społeczna 
Hiszpanów, których wypytywałem, wszys­
cy jednomyślnie mi oświadczyli, że lud 
hiszpański, który nigdy nie szukał inter­
wencji na. swoją .korzyść, zawsze protesto­
wał przeciwko oszustwu t. zw. nieinterwen­
cji w jednym tylko kierunku, która pozwo­
liła Franco wziąć władze w swe ręce i u- 
trzymać śie przy niej.

Oto co mówił mi inżynier robót publicz­
nych w Madrycie, wielki socjalista zagad­
nień ekonomicznych.

„Narody demokratyczne, niają w swoich 
rękach pięć broni, za pomocą których Frań 
co mógłby być szybko pokonany — nafta, 
zboże, mięso, kauczuk, bawełna. W dniu 
w którym Franco nie otrzyma tych podsta­
wowych produktów, jego reżim upadnie“.

Kilka dni później jeden z robotników por 
towyćh w Barcelonie również mówił mi G 
nadziejach, jakie pokłada w blokadzie eko­
nomicznej skierowanej przeciw Franco.

- Gdy zarzucałem mu, że taka blokada jesz­
cze bardziej uczyniłaby ciężką sytuację lu­
du hiszpańskiego, odpowiedział mi:

Pracuję tutaj od wielu lat. W czasie woj­
ny wyładowaliśmy liczne statki z krajów t. 
zw, neutralnych jak Argentyna, Turcja 
i t, d. i wszystkie te towary zaraz po wylą­
dowaniu  ̂były wysłane w kierunku Niemiec 
przez Francję okupowaną. W ten sposób 
Franco płacił część długów swemu wspólni _ -
kowi Hitlerowi, za jego pomoc w czasie działania miały miejsce w roku 1942. gdy ny beą^sądu. 
wojny domowej i „nieinterwencji“.. Lud 
hiszpański tak samo nie miał wtedy ko-

. rzyści z tych, towarów, ,j*ak  i nie .korzysta 
dziś z tych . które przybywają W 
większych ilościach, przysłane właśnie 
przez tych, którzy dalej głoszą zasady nie­
interwencji.

Wszystkie te towary idą na „czarny ry­
nek“, organizowany przez .Falangę, która 

’ ma wyłączność w produkcji i w irhporcie 
hiszpańskim.

Swoją głodową pensją pracownika hisz­
pańskiego, lub nawet kogoś z klasy śred­
niej nie można tych towarów zakupić na 
rynku, gdzie są one zarezerwowane tylko 
dla pupilków reżimu.

.Kilo chleba, które kosztuje 2 pesety po ce 
nie oficjalnej, warte jest na „czarnym ryn­
ku“ 5 razy więcej (dzienna płaca wynosi 
przeciętnie 10 — 15 pesetów).

Inny aspekt zagadnienia został mi poda­
ny przez jednego dziennikarza, należącego

eie.
Polityka „żywnościową*,  za pomocą któ-

Na skutek małych kredytów przeznaczo­
nych dla rolników i niskiego standartu ży­
ciowego robotników rolnych i przemysło­
wych, produkcja hiszpańska spada regular­
ni» i tego roku osiągnęła współczynnik ka­
tastrofalny.
Gen, Franco zależy na wy grań :'u 4 najbPi 

szych miesięcy, aż do najbliższych zbiorów. 
’ Jest to kwestia życia lub śmierci dla ust­
roju.

Jeśli Franco nie otrzymałby’ pomocy z 
zewnątrz, wiele rzeczy mogłoby mieć, miejs­
ce...“

To co mówił mi inżynier, robotnik i dzień 
nikarż zostało potwierdzone nie tylko przez 
inne oświadczenia podobne, lecz także 
przez cyfry, które nie mogą być kwestiono­
wane.

W czasie wojny blokada angielska poz­
woliła na transport z Argentyny 1.500.000 
ton nafty, mięsa i innych produktów żyw­
nościowych. Towary te zostały wysłane na­
stępnie do Niemiec.

Dzisiaj delegat radziecki z UNRRA oś­
wiadcza, że w okresie, gdy narody europej­
skie, ciężko doświadczone wojną i zagrożo­
ne głodem, otrzymały od UNRRA 169 000 
ton zboża, — Hiszpania Franco i Portuga 
lia Salazara otrzymały 122.000 ton...

Dodajmy do tego, że eksport angielski 
do Hiszpanii zwiększy! się potrójnie w 
ostatnich miesiącach.

Proces Falkenhorsta
LONDYN (PAP), — Agencja Reutera do­

nosi, że b. niemiecki naczelny dowódca w 
Norwegii generał Nicolaus von Falken­
horst oświadczył, w czasie-wytoczonego mu 
procesu, przed brytyjskim sądem dla prze­
stępców wojennych, że nie jest winien i 
zrzucił całą odpowiedzialność na Hitlera. 
Falkenhorst jest oskarżony' o przekazanie 
gestapo 6 marynarzy norweskich i 38 ko­
mandosów'brytyjskich oraz o wydanie roz­
kazu, aby komandosom nie darowywano 
życia.

„W konwencji genewskiej nie ina mowy 
o tym, jak mają być traktowani sabóta- 
.żyśei“ — oświadczył Fąlkenhorst w -.długim 
przemówieniu. Hitler wydał rozkaz.,dlate­
go musi ponosić całkowitą odpowiedzią!-« 
ność za wszystko, co sie stało“.

Norweski generał Meyer był. obecny 
wśród tych, którzy słyszeli oświadczenie 
prokuratora pułk. Herberta Halse, że Fal­
kenhorst dodał do rozkazu Hitlera, iż ko­
mandosi powinni być wykończeni, słowa: 
„Jeżeli komandosom zostanie pozostawiona 
chwila czasu -na zbadanie, to po to, by w 
ciągu 24 godzin zostali rozstrzelani“.

LONDYN (PAP). — Agencja Reutera do­
nosi, iż w toku procesu b„ dowódcy nie­
mieckiego w Norwegii gen. Falkenhorsta, 
świadek pułk. Halse nnisal 3 d-dą-łania w >i- 
skowe, w wyniku których schwytani ko- . _ ...
mandosi brytyjscy „zniknęli“. Pierwsze Tern wojskowym i nie może być rozstrzel a- 

1 " ’ • Na pytanie swego obrońcy
oddziałowi brytyjskich komandosów.ndalo' dr Mullera, dlaczego odstępował od tego 
sie zniszczyć elektrownią w Norwegii. Zo- w wypadku tew. sabotażystów. Falikenhorst 
stalioni następnie schwytani przez żołnie- powołał sie 1) na rozkaz głowy państwa 21 

ńiu w Oslo. Faikenhor.st oznajmij., że ko- 'iięńrpdki wojenne, i 3) sądził, iż.sztab głów 
fiy działał zgodnie z prawem, międzynaro­
dowym. W ziyiązku z ciążącą mu na sunre- 
ńin sprawa tych rozstrzeliwań myślał o dy­
misji, aie Hitler-zabronił podawać -się do 
dymisji.

Falkenhorst dowiedział sie o rozstrzeli­
waniach nazajutrz po egzekucji, nie przed­
sięwziął jednak „postępowania dyscypli­
narnego, gdyż to leżało w kompetencji do­
wódcy dywizji“.

Oskarżony potępia obecnie rozstrzelanie 
różnych członków załogi brytyjskiej w 
Egersundzie w listopadzie 1942 r. Powinno 
się było ich wziąć do szpitala Zeznaje, ja­
koby po tym wypadku zwołał swoich gene­
rałów i zapowiedział, aby się to więcej nie 
powtarzało.

Opisując dalsze działania na rozkaz Lon­
dynu, w’ których brali udział norwesey ofi­
cerowie i brytyjscy telegrafiści, pul. Halse 
oświadczył, że niemiecka jednostka mary­
narki schwytała ich i przekazała gestapo. 
Zostali oni wszyscy rozstrzelani.

Brygadier Anton H. Hoad, członek par­
lamentu brytyjskiego i główny wojskowy 
projektodawca skomplikowanych działań 
w pisemnym zeznaniu stwierdził, że ko­
mandosi, którzy przeżyli atak na łódź pod­
wodną. zostali wzięć! do głównej siedziby 
gestapo po zakuciu ich w kajdany.

Zeznania również złożył generał Karol 
von Behrends, dowódca wojsk niemieckich 
w Stavanger, który oświadczył, że koman­
dosi zostali schwytani po rozbiciu się śliz­
gowca i rozstrzelani na rozkaz dowódcy ba­
talionu kpt. Sohottbergera.

Zeznawał oskarżony, który wyraził 
zdziwienie słysząc stawiany mu zarzut 
wydania rozkazu rozstrzeliwania ko­
mandosów brytyjskich. Następnie Falken- 
hörst oświadczył, że pochodzi z rodziny 
wojskowej, jest wyznania . ewangelickiego, 
nie był członkiem partii hitlerowskiej. 
Zgodnie z- taktyką niemieckich przestęp­
ców wojennych twierdzi on, że za wszyst­
kie rozkazy odpowiedzialny jest Hitler.

Falkenhorst zdawał sobie sprawę, że 
każdy szpieg musi stanąć przed trybuaa-

W tym samym czasie wojskowa komisja 
zakupów opuściła Hiszpanię w celu naby­
cia amerykańskiego materiału demobiliza- 
eyjnego pozostałego w Europie.

I oto nagrody. k.mę pr-.ez ekonomi.-mą 
współpracę podtrzymują reżim gen.Franco, 
najwięcej mówią o „nieinterwencji ..

Jednym z ich głównych argumentów jest, 
iż jakikolwiek nacisk zewnętrzny urazi u- 
ezucia narodowe ludu hiszpańskiego i zbli­
ży go do swego tyrana. /

To jest także fałszywe. Podam tutaj tyl­
ko jeden przykład. — 16 lutego b. r. po ca­
łej Hiszpanii zostały rozrzucone ulotki, z 
następującym tekstem: .

..Głosuję przed Narodami Zjednoczony­
mi, uważanymi przeze mnie za najwyższy 
trybunał sprawiedliwości międzynarodo­
wej. by natychmiast zostały przywrócone 
w Hiszpanii trzy wolności: wyznania, pya- 
cy i głosowania, aby lud hiszpański niogl 
wedle swej woli wybrać rząd, odpowiada­
jący jego pragnieniom, na podstawie glo­
sowania powszechnego, istotnie demokra­
tycznego*.

Pod tym tekstem była notatka, polecają­
ca wysłać tę ..kartkę wyborczą“ do Amba­
sady Stanów Zjednoczonych w Madrycie, 
avenue Michała Anioła D. 8.

Widziałem sam Hiszpanów, którzy mimo 
terroru policyjnego zgłaszali się w Amba­
sadzie. by osobiście doręczyć te ,.ka-t^ę 
wyborczą“, obawiając, się, że poczta fran- 
kistowska nie przepuści tego.

Jeśli przykład narodów demokratycz­
nych, jak Polski i Francji będzie, przejęty 
przez inne narody, wtedy, ustrój Franco 
załamie się szybko,,i lud hiszpański odnaj­
dzie swą Wolność, która została odebrana 
mn 10 lat terno nrzez hipokryzje polityczna 
„nieinterwencji“. „ .

S. Werner.

rzy Wehrmachtu i umieszczeni’w" więzić- nąsfaktąże sabotaż, stosowali nadzwyczaj 

mandosi ci zniknęli, zaś 2 oficerowie wzię­
ci do Oflagu również zbiegli,

■ Innym razem Niemcy schwytali ludzi, 
wysiadających na ląd z brytyjskiego śliz­
gowca. Ludzi tych również zamordowano. 
Zdaniem pułk. Halsa. Falkenhorst był za­
mieszany w zabójstwo 14 ludzi. Ciała ich 
zostały znalezione we wspólnym grobie. 
Pięciu komandosów umieszczonych w wię­
żeniu w Oslo zostało zabranych pewnego 
ranka rzekomo na okręt wojenny „Tirpifż“, 
a w rzeczywistości zostali oni ..rozstrzelani.

Załoga i oficerowie innej motorowej ło­
dzi torpedowej zostali schwytani na roz­
mieszczaniu min na statkach. Odesłano ich 
do oh^iT koneentra-ymęgo w Sachsenhau­
sen i Belsen i rozstrzelano.

—---o----  V

Co się dnieje
ze złotem Banku Włoskiego?

(SAP) Opublikowany po raz pierwszy bi­
lans „Banca dTtalia“ wykazuje, iż stan za­
pasów złota w Banku wynosi obecnie tylko 
21.557. kg. W 1939 roku Bank Włoch posia­
dał 127.476 kg plus depozyt w Londynie, 
wagi 82.532 kg, który zresztą do dziś znaj­
duje się „zamrożony“ przez aliantów w 
Banku Angielskim

Bilans Banku Włoskiego stwierdza więc 
brak 72.290 kg złota. Brak ów. był już od 
dawna znany władzom włoskim, które prze­
prowadzają usilne poszukiwania w cel.u zna 
lezienia go. Wszystkie jego ślady giną.w 
czerwcu 1944 r., gdy na rozkaz Mussolinie­
go złoto zostało wyjęte z Banku i przewie­
zione do półnoeńyeh Włoch.

W maju 1945 r. piwa włoska oznajmiła 
wykrycie złota w kopalni soli na Syberii. 
Złoto' tam znalezione nie było jednak po- 
eh n-dzen i a włoisk i ego.

Tę część złota, która się dziś w Banku 
znajduje, znaleziono w filii Banku Wło­
skiego w Fortezza. Pomimo, iż figuruje ono 
w bilansie, nie znajduje się jeszcze w dy­
spozycji włoskiej, pozostając pod kontrolą 
wojskowych władz alianckich.

Brakująca część złota, w wysokości 72 
tys. kg, została — wedle mniemania prasy 
i społeczeństwa włoskiego — rozdana w 
momencie klęski przez Mussoliniego jego 
głównym współpracownikom, z poleceniem 
finansowania mającego się odrodzić w 
przyszłości faszyzmu.

wtgąrało wo/nę
JFpnegryu/a^ĘMkój

Według doniesień brytyjskiej służby in­
formacji, zorganizowane przez młodzież 
niemiecką bandy terrorystyczne i ruchy 
podziemne, udaremniają wysiłki sojuszni­
ków, zmierzające do przywrócenia porząd­
ku społecznego. W Lueneburgu aresztowa­
no 35 członków bandy „RaNa“ (radykalni 
nacjonaliści), w wieku od lat 18 do 26. Ma­
lowali oni swastyki na ścianach domów’ 
i nalepiali afisze podburzające niemeów’ 
przeciwko władzom okupacyjnym.Podobne 
W’ypadki miały miejsce w’ Schwarzwaldzie, 
Kolonii, Hannowerze i in- miastach.

Ostatnio wykryto tajną, organizację 
dziewcząt niemieckich, imieniem Irmy 
Graesse — znanej dozorczyni obozu kon­
centracyjnego w’ Belsen. „Niewinna“ mło­
dzież niemiecka działa nie tylko na terenie 
Niemiec, ale i na terenach naszych , ziem 
odzyskanych. Dowodem — wykryte niedaw 
no i unieszkodliwione niemieckie bandy 
dywersyjne na Dolnym Śląsku.

Goebbelsowska nauka nie poszła w las
3, Fałszywa w założeniu i fatalna w’ skut­

kach krotkowzroezia pölbvka Anglo-s-asów 
w stosunku do niemeów. Tu również moż­
na by przytoczyć setki przykładów. Ogra­
niczę się do kilku.
' „Mit uns das Volk — Mit.uns der Sieg“, 
(z nami naród — z nami zwycięstwo) — 
głoszą, transparenty licznych, nowopowsta­
łych partii politycznych w Niemczech. Ha­
sła. na, transparentach dziwnie przypomina­
ją hasła hitlerowskie. Goehhelsowski slo-

gan, który w czasie wojny spotykaliśmy na 
wszystkichr dworcach kolejowych i bra­
mach fabrycznych — „Raeder muessen rol- 
len fuer den Sieg“, został obecnie zastąpio­
ny sloganem: „Keine Raeder stehen still, 
wenn dein starker '»rm es will“, (żadne koła 
nie staną bezczynnie, jeżeli twoja silna rę­
ka je uchwyci). Bardzo wymowne i bar­
dzo... dwuznaczne.

O tym jak się powodzi esesmanom w oho 
zach, wiemy z prasy wszyscy bardzo, do­
brze. W miejscowości Oćhstal (50 mil na 
północny wschód ' d Norymbergii), chłopi 
napadli członków delegacji francuskiej na 
proces w Norymberdze, zdemolowali auta, 
zerwali trójkolorowe proporczyki, oraz po­
bili dwóch oficerów francuskich. Napadnię­
ci zeznali, że burmistrz niemiecki podbu­
rzył przeciw nim ludność.

Pobrzękiwanie szabelką nie ustaje
Na wyspie Fehmarn, w obozie dla inter­

nowanych marynarzy, wszystko dzieje się 
jak za dobrych, czasów Hitlera. Oficerowie 
w mundurach i z bronią, robią codziennie 
ćwiczenia i apele. Dyscyplina wojskowa o- 
bowiązuje, a szczytem tego rodzaju dziwo­
lągów,. jest osławione już wystąpienie nie­
mieckiego admirała Rieve. który w 8 mie­
sięcy po wojnie, w czasie uroczystości (z ja­
kiej okazji?), u internowanych marynarzy, 
m. in. tak powiedział: „Wprawdzie nie mo­
żemy zaprzeczyć, że na razie jesteśmy po­
konani, jednak obecna koalicja wrogów nie 
utrzyma się na wieki i wtedy nadejdzie

dzień odrodzenia i będą nowe Niemcy silne 
i wielkie, wielkie także militarnie. Wtedy 
znowu będziemy mieli niemiecką flotę wo­
jenna i w tym ce’” zabrani tWa> mary• 
rze, muszą ćwiczyć się w starych cnotach 
żołnierskich...“

W okolicach południowego Szlezwigu, 
mieści się szereg obozów, w których inter­
nowano, oddziały 'Wehrmachtu z. Danii i 
Norwegii. Oddziałów tych dotąd nie zdemo 
bilizowano i nie rozbrojono. Prowądza one 
nadal ćwiczenia wojskowe, a wobec ludnoś­
ci duńskiej zachowują się wyzywająco i 
butnie.

Korespondent „Sunday Express“: doniósł 
z Hayru, że francpską nol <■ '-i w”ar/ ? agen­
tami amerykańskimi, wszczęła dochodzenia 
w sprawie tajnych organizacji wśród jeń­
ców niemieckich, przebywających w tym 
mieście. Wiele pożarów powstałych ostat­
nio w Havrze. jest dziełem tych właśnie or­
ganizacji. Szkody obliczane są na 109000 
funtów, a ludność Havru mawia: „Nie jest 
przesadą twierdzenie, że żyjemy pod okuna 
ćją niemiecką“. Jeńcy niemieccy są opale­
ni, wyglądają zdrowiej i lepiej są odżywie­
ni od Francuzów.

Coraz więcej odpowiedzialnych stano­
wisk w administracji niemieckej, przecho­
dzi z rąk aliantów w ręce niemeów. Wypad 
ki obejmowania tych wysokich stanowisk 
przez byłych gestapowców i esesmanów 
stają się coraz częstsze. : .

Fiasko rienazyfikacji
Ogłoszona przez okupacyjne władze ame­

rykańskie — przed trzema miesiącami — 
ustawą o czystce, politycznej w'Niemczech, 
której wykonanie powierzono ...niemcom, 
dała w rezultacie zupełne fiasko. Nie tyl­
ko,: że, ustawa. ta jest sabotowana, ale we 
wszystkich niemal okręgach den.azyfikacyj 
nych, członkami komisji weryfikacyjnych

wybrano przeważnie byłych wysokich dyg­
nitarzy hitlerowskich. ■

Prasa, radio, lokale rozrywkowe w Niem­
czech, przechodzą obecnie silny okres roz­
wojowy. W samym Berlinie nakład dzien­
ników wynosi 3.000.000 egzemplarzy dzien­
nie. Firma Lorenz w Tempelhofie. wybu­
dowała w niespełna trzy miesiące nowo­
czesną stacje nadawczą dla Szweryna w Me 
klomburgiń Trzy dalsze tego typu stacje 
radiowe, buduje się dla Drezna. Erfurtu 
i Bcrnbnrgu. Cenzura prasowa jest, bardzo, 
ale tn naprawdę bardzo pobłażliwa. To sa­
mo dotyczy radia Niedawno temu, komen­
tator radiowy z Monachium dr. Herbert 
Gęssner, mówiąc o wysiedlaniu niemeów z 
krajów wschodnich, szczególnie rozwodzi! 
się nad „niehumanitarnymi“ sposobami wy 
siodłania z Polski, które określił mianem 
„Polnische Methode“

Otwarta ostatnio w Berlinie na placu 
Aleksandra' jedna z największych restau­
racji, wydaje dziennie 3 000 obiadów. Prze- 
nvch j luksus tego lokalu, (srebrne nakry­
cia. jedwabne obrusy), jest również swego 
rodzaju symbolem. Epitet w rodzaju ,.Drec- 
kiue Pcdaken“ — w odniesieniu do Pola­
ków przebywających ieszcze w Niemczech, 
nie należy do rzadkości. Żona jednego 
z pułkowników amerykańskich, udzielając 
wywiadu reporterowi gazety „Spandauer 
Yolskblatt“. oświadczyła: ..Taka tu wszę­
dzie wygoda, a nawet komfort Zupełnie ;na 
częj, niż myśmy to sobie wyobrażały... 
Wasz Berlin nie jest znowu taki zniszczo­
ny,..“ Rzeczywiście. Berlin odbudowuje się 
szybko. Może nawet za szybko-.

Zorganizowana przez Anglików i Amery­
kanów policja 'niemiecka, to osobny roz­
dział trzeciego ,.F‘‘. Zaczęło się od coraz to 
nowych uprawnień i kompetencji, później 
otrzymała ona broń, obecnie zaś zostanie 
nawet zmotoryzowana w jednostkach t. 
zw. „Eingreifkommandos“. (d. c. n.)-



1 „GŁOS NARODU“, 475 sierpnia 1946/ r. Nr. 182.

Wartość pracy miernikiem płac X zyata kuAUwedK&ęao

Mieszane komisje płac — czynnik pokojowej stabilizacji
(RAP). — Pod skromną nazwą „Mieszanej 

Komisji Plac“ rozpoczęła pracę 18 lipca b .r. po. 
ważna organizacja pństwowa o szerokich kompe­
tencjach w polityce płac i rozległym aparacie 
pracowniczym. Inicjatywa do jej stworzenia 
wyszła od KC ZZ. Mieszana Komisja Płac pow­
stała na . mocy uchwały Rady Ministrów, Cen­
tralnego Urzędu Planowania, Ministerstwa Ad­
ministracji i Handlu, Komunikacji, Leśnictwa, 
Pracy i Opieki Społecznej, Rolnictwa i Reform 
Rolnych, Skarbu, Ziem Odzyskanych, Żeglugi i 
Handlu Zagranicznego, Spółdzielczości oraz Zwią 
zków Zawodowych.

Pracami Komisji kieruje Prezydium, w skład 
którego wchodzą: 3-ch przedstawicieli KC ZZ 
oraz po jednym przedstawicielu: Prezydium Ra­
dy Ministrów, CUP, Ministerstw: Pracy i Opieki 
Społecznej, Przemysłu, Skarbu, Administracji 
Publicznej, Aprowizacji i Handlu oraz Zarządu 
Głównego Związku Rewizyjnego Spółdzielni.

Przewodniczącym, w ^przewodniczącym i se­
kretarzem Komisji są przedstawiciele Komisji 

■ Centralnej Związków Zawodowych.
Udział w pracach Koi.: :sji uważa się za pracę 

o znaczeniu państwowym.
Dowiadujemy się ponadto, że Komisja urucho-

Zebranie plenarne PPR
Komitet Miejski P. P. R. podaje do wiadomo­

ści, że w niedzielę, dnia 4.VIII.46 ,r. o godz,. 9-ej 
rano w kinie „Wolność“ odbędzie się plenarne 
zebranie wszystkich członków Polskiej Partii 
Robotniczej, z udziałem przedstawiciela K. C. 
P. P. R.

'Przybycie obowiązkowe.

Komunikat Irgi Kobiet
Zarząd Spoił. Obyw. Ligi Kobiet podaje do wia 

domości, że wszystkie zieci (dziewczęta — chłop 
cy),,które zostały przyjęte na kolonię letnie do 
Kłobukowic, mają się stawić do badania lekar­
skiego w dniu 5 sierpnia b. r. o godzinie 8-ej ra­
no w lokalu Ligi Kobiet, Aleja Najśw. Maryi 
Panny 53, II piętro. ' *•

Stawiennictwo obowiązkowe.

Wolne miejsca w obozach YMCA
Sekretariat Polskiej YMCA w Częstochowie 

zawiadamia, że są jeszcze wolne miejsca w o- 
bozach Polskiej YMCA w Porębie i Skomielnej 
koło Nowego Targu.

Zapisy i informacje w biurze Polskiej YMCA 
III Aleja 51 w godz. od 15 do 19. Przyjmo­
wani są chłopcy w wieku od 12 do 18 lat. Wy­
jazd dnia 12 sierpnia na 3 tygodnie.
Egzaminy dla kierowców samochowych

Podaje się do wiadomości, że*  egzaminy 
dla kierowców samochodowych odbędą się 
w Polskim Urzędzie samochodowym P.U.S. 
w dniach 8 i 9 sierpnia o godz. 9-ej rano.

Zgłoszetiia na półkolonie MKOS-u
Miejski Komitet Opieki Społecznej podaje do 

wiadomości, że I turnus półkolonii MKOS-u 
kończy się dnia 3 sierpnia 1946 r.

Zgłoszenia na następny turnus, rozpoczyna­
jący się dnia 5 sierpnia przyjmują Kierowniczki 
półkolonii: 1' przy ul. Jasnogórskej 28 i 2) przy 
Rynku Wieluńskim, Dom Parafialny, począwszy 
od 1 sieprnia, w godiznach od 8-ej do 15-tej. 

iapisy do Powiatowej Szkoły Rolniczej
w Lipin

i
Powiatowa Szkoła Rolnicza Żeńska podaje do 

wiadomości, że rozpoczęła już zapisy -kandydatek 
na rok bieżący. Szkoła jest typu dwuletniego. 
Obejmuje wykłady następujących przedmiotów: __________ _______________
Przedmioty ogólne z programu gimnazjalnego, nych5 niszczonych celową, polityką okn- 
rolnictwo, ogrodnictwo, hodowla, krój, szycie i • - • ”
gospodarstwo domowe.

Warunki przyjęcia wpisowe 100 zł, nauka bez. 
płatna, internat 800 zł miesięcznie albo produkty 
o tejże samej wartości.

Uczennice muszą mieć ukończone łat 16. Po­
żądane ukończenie 7 oddziałów Szkoły Powszech 
nej. Powinny ze sobą zabrać: pościel, łyżkę, nóż, 
widelec, kubek, dwie ścierki, dwa fartuchy, dwie 
chusteczki na głowę, obuwie do pracy, grzebień

■ i szczoteczkę dó zębów.
Sieroty i wyjątkowo biedne dziewczęta korzy­

stają z ulg. Bliższe szczegóły listownie lub oso. 
biście.

Do Lipie jedzie się przez Krzepice pow. czę­
stochowski. Komunikacja autobusowa. Z Czę­
stochowy z placu Daszyńskiego, autobus odcho­
dzi o godz. 4.30 po południu.

Uwaga, Akademicy!
Sekretariat Komisji Porozumiewawczej Aka. 

demickich Kół Częstochowian zawiadamia ob. oh. 
członków Komisji, że plenarne posiedzenie sta­
tutowe Komisji Porozumiewawczej odbędzie się 
w dniu 3 sierpnia (sobota) o godz. 15-tej w lo­
kalu Bratniej Pomocy Studentów W. S. A. H. 
ul. Waszyngtona 62. _

Posiedzeńie mieć będzie następujący porządek 
obrad: 1) zagajenie i odczytanie protokółu z 
poprzedniego posiedzenia 2) ostateczne przyję­
cie statutu Komisji, 3) sprawa likwidacji Sto- 
warzyszenia Samopomocy Studentów Częstocho­
wian, 4) sprawa Koła w Wrocławiu, 5) wy­
bór nowych .włada Komisji, 6) sprawozdanie ka

miła 4 zasadnicze podkomisje: 1) płac, 2) apro­
wizacji, 3) socjalną, 4) ankietową

Podkomisje operują na terenie kraju przy po­
mocy 10-ciu sekcji branżowych, które badają sy­
tuację na miejscu. Setki fachowców pracuje już 
dziś w aparacie tych sekcji nad zbieraniem i 
opracowywaniem niezbędnych materiałów.

Naczelnym zadaniem „Mieszanej Komisji“ jest 
opracowanie norm płac i świadczeń dla pracow­
ników.

Od Komisji oczekujemy, że na miejsce dzisiej­
szego chaosu i przypadkowości w polityce płac 
ustali ona centralnie dla całego kraju określone, 
rozumne i sprawiedliwe zasady tej polityku

Nie stoimy na stanowisku zrównania wszyst- 
1 ch w płacach. Słuszną jest zasadą zróżnico­
wania płac, zgodnie z kwalifikacjami pracowni­
ka i odpowiedzialnością jego pracy.

Należy natomiast usunąć rażące dysproporcje i 
anomalie istniejące w tej dziedzinie. Przerosty 
spostrzeżone na niektórych odgórnych stopniach 
płac winny być zahamowane Podciągnąć w gó­
rę należy przede wszystkim, najniższe kategorie 
zarobkujących.

Premia winna być gotówkowa, a nie towaro.

sowę, 7) akcja samopomocowa w czasie bieżą­
cych wakacji, 8) wnioski.

Sekretariat prosi o punktualne przybycie na 
posiedzenie.

„Zabawa w Parku 3'go Maja!
W niedzielę dnia 4 sierpnia b. r. Związek We 

teranów Powstań śląskich urządza zabawę lu­
dową w parku 3-go Maja, z której dochól jest 
przeznaczony na budowę pomnika Powstańca 
Śląskiego na Górze św. Anny na Śląsku oraz 
na fundusz zapomogowy dla wdów i sierot po 
poległych powstańcach“.

Kolejowa Straż Pożarna zaprasza
W niedzielę, dnia 4 b. m. Kolejowa Straż Po­

żarna w Częstochowie urządza w pobliskiej, pięk

Poddelegatura Komisji Specjalnej 
rozpoczyna dz*atac  w Częstochowie

Z dniem 1 sierpnia br. rozpoczyna swoją 
pracę utworzona na terenie naszego mia­
sta Poddelegatura Komisji Specjalnej do 
walki z Nadużyciami i Szkodnictwem Go­
spodarczym. Instytucja ta, zdrowa w swo­
ich założeniach i celach, wymagać będzie 
od społeczeństwa pełnej współpracy, zmie 
rzającej do wyeliminowania jednostek, 
żerujących na krzywdzie szerokich 
warstw pracujących, które w ciężkich 
warunkach doby powojennej wzięły na 
swe barki ciężar odbudowy zniszczonego 
i zrujnowanego gospodarczo Państwa!. 
Prace Komisji Specjalnej na innych te*  
renach przyczyniły się do wykrycia sze­
regu nadużyć na milionowe sumy oraz 
ujawniły cały szereg wrogich społeczeń 
stwu jednostek, które dla zaspokojenia 
własnych korzyści, dysponowały dobra­
mi materialnymi, im powierzonymi, ze 
szkodą dla warstw pracujących, w tru­
dzie i znojiK wykuwających przyszłość 
Państwa i Narodu Polak. Su/^^^eństwo 
nasze powinno zrozumieć, że walka z nadu 
życiami i szkodnictwem gospodarczym to 
walka o wspólne dobro, to walka o przy 
wrócenie społeczeństwu wartości morał

panta, i utrzymanie oraz zachowanie dla 

PCK pomaga powracającym z Niemiec
Polski Czerwony Krzyż Oddział w Częstocho­

wie w ramach swych prac, jedynie na odcinku 
pomocy powracającym z Niemiec, udzielił nastę­
pujących świadczeń za pierwsze półrocze b. r.:

Powróciło z Niemiec z obozów koncentracyj­
nych, obozów pracy i obozów wojskowych: w 
styczniu 211 osób, w lutym 188, w marcu 185, 
w kwietniu 273, w maju 74, w czerwcu 44. 
Razem 975 osób.nazem ubum. , - --------- -- - ----------, .

śniadań, obiadów i kolacji wydano: w styczniu Holzer w Ostrowcu zabił 1.6-letniego ucznia,
-------  ■ ■ »--- -— - — i—Zdzisława Bzymka, stojącego wieczorem przy 

swym domu oraz wielu żydów w kieleckim ghe-'S- 
cie- i w Ostrowcu, między innymi Chila i Marię wej oczekują na odpowiednio przygotowanych 
Wiślickich, Dawida Leśnickiego, Goldszajderów- nauczycieli.
ną i innych. Świadkowie zeznają, że Holzer 
kazał ofiarom ustawić się w szeregu nad wyko­
panymi grobami i strzelał seriami jalk dla za­
bawki.

Jalk wielkie zbrodnie popełnił Holzer, świad­
czy fakt, że w czasie przewodu sądowego omal 
nie^zlinczowano zbrodniarza.

Jedna z matek na widok Holzera zemdlała i 
jest prawie bliska obłędu, gdy tymczasem przed-

3,556, w lutym 3,116, w marcu 5,439, w kwiet. 
niu 2,064, w maju 3,267, w ęzerwcu 3,093. 
Razem 20,535.

Placówki PCK udzieliły noclegów: w- kwiet­
niu 268, w lutym 334, w marcu 438, w kwiet. 
niu 201, w maju 491, w czerwcu 364. Razem 
2,096.

Placówki PCK udzieliły: w styczniu 99 porad 
lekarskich, 151 opatrunków, 8 skierowań do szpi­
tali; w lutym 74 porad lekarskich, 57 opatrun­
ków; 12 skierowań do szpitali; w marcu 108, 
74 i 12; w kwietniu 67, 218 i 7; w maju 92, 
362 i 15; w czerwcu 38, 229 i 12. Razem 478 ---------- ------------„--------------------------------------------
porad lekarskich, 1091 opatrunków, 65 skierowań stawiciel Jlerrenvolku“ wzruszał ciągle ramio- 
do szpitali.

Zapomóg pieniężnych wydano powracającym 
z Niemiec w miesiącach: w styczniu 27,150 zł, 
w lutym 17,050 zł, w marcu 18,550 zł, w kwiet­
niu 21,950 zł, w maju 17,450 zł, w czerwcu 
14,150 zł. Razem 116,300 zł.

wa. Robotnik i pracownik umysłowy w roli 
spekulującego handlarza — to szkodliwy proces 
deklasacji społeczeństwa. Należy jaknajszyb- 
ciej położyć temu kres.

Ponadto premia powinna być gospodarczo uza 
sadniona, oparta o produkcyjnie rozumną normę 
pracy. Sens ustalenia normy polega na stwo. 
rżeniu naturalnego bodźca de zwiększenia wy­
dajności, ale nie na tworzeniu fikcji.

Jednym słowem, przed Mieszaną Komisją stoi, 
zadanie gruntownej przebudowy naszego dotych 
czasowego systemu płac.

Kiedy Polska powstała w ogniu wojny z Niem 
cami i w walce z rodzimą reakcją, trzeba było 
przede wszystkim uruchomić warsztaty pracy, 
aby żyły i pracowały. Nie było czasu wówczas 
na naukowe opracowanie norm i stawek. Usta­
lano je często przypadkowo. Stąd tyle anomalii 
wkradło się do tej dziedziny.

Dziś nadszedł czas na ich usunięcie.
Oczekujemy tego od „Mieszanej Komisji płac.
Dlateg^ uważamy „Mieszaną Komisję“ za 

czynnik pokojowej stabilizacji na jeszcz« jednym 
ważnym odcinku naszego życia.

JERZY NAWROT

nej miejscowości letniskowej Blachownia wielką 
zabawę, na którą zaprasza wszystkich spragnio­
nych miłej i godziwej rozrywki'na świeżym po­
wietrzu. Dojazd pociągami o godz. 12 m. 25 i 
15-tej. Powrót: o 21 i 22-ej Wstęp na zabawę: 
panie 20 zł, panowie 30 zł. Przygrywać będzie 
bez przerwy doborowa orkiestra. Bufet obfity 
i tani na miejscu. Dochód na potrzeby Kolejo­
wej Straży Pożarnej.

Niedzielne dyżury lekarzy
W niedzielę dnia 4 sierpnia b. r. dyżurować 

będą następujący lekarze:
Internista — dr W. Maresz, Narutowicza 46, 
Chirurg — dr J..Nowakowska, Mirowska Szpital. 
Ginekolog —? dr M. Sróżewska, Aleja Wolności 29 
Dentysta — dr A. Nowak, Aleja Wolności 2 m. 5. 
Okulista — dr J. Kulesza, Katedralna 7.

Nocne dyżury aptek
W tygodniu od 29 lipca do 4 sierpnia dyżu­

rują apteki:
P. Kozerski — Aleja Najśw. Maryi'Panny 26. 
J. Otrębski — ul. Wieluńska 18.

Narodu dóbr materialnych, wywalczo­
nych,krwią żołnierza polskiego. Całe spo 
łeczeństwo zdążać powinno do tego, aby 
raz wreszcie ustały przyczyny, dla. któ­
rych1 powołuje się tego rodzaju instytu 
cje, a wtedy z dumą będziemy mogli po­
wiedzieć o sobie, że jesteśmy narodem, 
który dorósł do wysokości swojego za­
dania.

KrosaSkta kielecka
Tragiczny zgon b. prezesa kieleckiej 

Izby Rolniczej
W dniu 14 lipca b r. były prezes Kieleckiej

Izby Rolniczej Tomasz Kozłowski, ratując toną­
cego w morzu utonął. Wypadek miał miejsce w 

, Sopotach. Pogrzeb zmarłego odbył się w Poz­
naniu. (Z)

Kat Ostrowca-Johann Holzer przed sadem w Kielcach
W'dniu 25 lipca r. b. przed Sądem Specjalnym zbrodni — t 

z Lublina na sesji wyjazdowej w Kielcach sta. powiedział oskarżyciel, 
nął żandarm niemieckiej „Schutzpolizei“ ■ 
Johana Holzer, z pochodzenia Austriak, który 
pracując na terenie Ostrowca i’ Kielc między 
rokiem 1940 — 1944 dopuścił się wobec Polaków 
i Żydów wielu zbrodni.

Holzer dziwnym zbiegiem okoliczności został 
wykryty w Katowicach przez jedną ze swych 
ofiar, Władysława Mickiewicza z Ostrowca. Spro 
wadzony na ławę oskarżonych, niemiecki zbrod­
niarz nie przyznał się do szeregu zarzucanych 
mu przestępstw, dziwiąc się niezmiernie „jak ti 
Polacy mogą mu zarzucać coś podobnego“.

Zeznawał przed Sądem za pośrednictwem tłu­
macza, choć po polsku umiał mówić, jak twier­
dzą ś*wiadkowie.  Przewód sądowy udowodnił, że

nami i .uśmiechał się szatańsko. Słusznie więc 
oskarżający go prokurator Satora powiedział 
między innymi, że tylko szlachetność narodu pol­
skiego sprawia to, że dla takich zbrodniarzy jak 
Holzer urządza się jeszcze sądy i daje im się 
obrońców. K a r a śmierci i a tyle 

.Wystawa obrazów i rżfeźb 
w Częstochowie

W niedzielę, dnia 4 sierpnia br. o godz. 12-e} 
w sali Rady Związków Zawodowych, Aleja N. 
M. Panny nr. 43 nastąpi otwarcie Wystawy obra 
zów, rzeźb i grafiki, zorgainzowanej staraniem 
Związku Polskich Artystów-Plastyków, oddział 
w Częstochowie.

Otwarcia Wystawy dokona Prezydent miasta 
dr. T. J. Woilański.

Wystawa, jak informują organizatorzy, zapo­
wiada się bardzo ciekawie. Bierze w niej udział 
24 artystów miejscowych i zamiejscowych. Wy-: 
stawionych będzie 117 prac. Te dwie stosunko­
wo wysoikie liczby pozwalają przewidywać, że 
Wystawa będzie swego rodzaju przeglądem prą­
dów w sztuce i dzięki temu obudzi zaintereso­
wanie w całym społeczeństwie naszego miasta.

Zarząd oddziału Związku Polskich Artystów- 
Plastyków zaprasza przedstawicieli organizacyj 
politycznych i spo-lecznycb, związków, zarzą­
dów, świetlic, oraz wszystkich obywateli m. 
Częstochowy na otwarcie Wystawy.

Zorganizowanie Filmowców 
W ąskotaśmowych

W Częstochowie zorganizowano oddział Klubu 
Filmowców Wąskotaśmowych. Delegatem orga_ 
nizacyjnym na miasto Częstochowę mianowany 
został oh. Tadeusz Szczepanik.

Repertuar Teatrów Miejskich
Sala duża 

Gościnne występy krakowskiego Tpatru Mlejłkleg*  
im. J. Słowackiego

„ICH DWÓCH“ 
Komedia R. Niewlarowieza 
Przedostatnie przedstawienia 

w sobotę, 3 b. m. o godz. 19 15 oraz ,jutroDziś w sobotę, 3 b. m. o godz, 1915 oraz jutro 
w niedzielę 4 b. m. o godz. 10-ej i 19.30 „Ich dwóch*«  
komedia Romana. Niewiaro wieża. Komedia ta grana 
jest przez zespół krakowskiego Teatru Miejskiego im. 
J. Słowackiego. Udział biorą: E. Jaworska, A. Śląską 
E. Burnatowicz, R. Wroński, J. Ziejewski i A. Żu­
kowski. Reżyseria J. Karbowskiego.

Bilety, do nabycia w kasie teatrów od godz 10-ej 
do 12-ej i od 14-ej- do rozpoczęcia przedstawień. 
Tel kasy 21 61.

W niedzielę kasa czynna bez przerwy obiadowej.
Sala Kameralna

Przedstawienia zawieszone.
*

Fotoplastykon — ,1 Aleja 8 — „Ameryka".

Każda wygrana krzepi, 
choć milion najlepiej.

Wielu, graczy gra na loterii dla miliona 
Innych cieszy każdy uśmiech Fortuny i każ 
da wygrana. Plan gry IV-tej klasy 47-mej 
loterii klasowej uwzględnia nastawienie jed­
nych i drugich i przewiduje następujące wy 
grane: milion, pół miliona, 14 po 100.000, 
28 po 50,000, 90 po 20.000, 200 po 10.000 itd. 
łącznie zaś 30.000 wygranych na sumę 
47-566.000 złotych.

Obecnie najpilniejszą rzeczą jest zaopatrzyć 
się w los, bo ciągnienie rozpoczyna się już 
6-gp sierpnia. PAP 5481

Samobójstwo prokuratora w Kielcach
Podprokurator Sądu Okręgowego w Kielcach, 

Zbigniew Niesiołowski pod wpływem rozstroju 
nerwowego popełnił samobójstwo, wieszając się 
we własnym mieszkaniu. Pogrzeb denata odbył 
się dnia 27 lipca przy udziale przedstawicieli są­
downictwa, prokuratury i miejscowej Izby Adw.

to bardzo niewiele- 
-1. Karą, dopiero 

— byłoby powolne konanie, tak, 
jak konały o f i a r y jego w obo­
zach i w i ę z i e i a c h niemiec. 
kich.

Sąd po przerwie wylał wyrok skazujący HoL 
zera na karę śmierci. (Z)

—,-o —•

Wyższa Szkoła Pedagogiczna 
na Wybrzeżu

Otwarcie W. S. P. — to zapewnienie nauczy­
cielstwu szkół po wszech ych wyższego wykształ. 
cenią. Trzyletnie studia W nowo utworzonej u- 
czelni obejmą zarówno specjalizację naukową z 
zakresu przedmiotów humanistycznych,' geogra­
ficzno- przyrodniczych i fizyko-matematycznych, 
jak i gruntowne przygotowanie pedagogiczne.

Wyższe klasy podstawowej szkoły ośmioklaso.

W. S. P. ma ica dostarczyć. Jest warsztatem 
twórczej pracy naukowej i pedagogicznej, daje 
słuchaczom pełne kwalifikacje zawodowe i moż­
ność owocnej pracy dla społeczeństwa.

Wszyscy ci, którzy pragną na Polskim Wy­
brzeżu szerzyć oświatę i kulturę ojczystą znajdą 
w W. S. P. w Gdańsku Oliwie odpowiednie wa­
runki. Kandydatom zapewniono mieszkanie w 
przepięknie położonym internacie, utrzymanie i 
stypendia.

Zgłoszenia absolwentów liceów lub szkół rów­
norzędnych przyjmuje sekretariat Państwowej 
Wyższej Szkoły Pedagogicznej w Gdańsku—Oli­
wie, ul. Polanki 130. Tel. 52-618.

Wykłady rozpoczynają się
1 października! 1946 r.
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Zatwte. sbvzaty.HEARST—twórca prasowego trusta
(SAP). — Najbardziej fantastycznym filmem 

Stanów Zjednoczonych produkcji tegorocznej jest 
bez wątpienia „Obywatel Kane“. Tematem filmu 
jest postać magnata prasy amerykńskiej, Heaar- 
sta, którego biografia jest przedstawioną w spo 
sob niezwykle złośliwy.

Nie jest to pierwszy wypadek zaatakowania 
Hearsta przez świat filmowy. Ataki przeciwko 
memu mnożą się z dma na dzień, a mimo wszyst­
ko koncern prasowy Hearsta prosperuje bez źad. 
nych zmian.

W. R. Hearst urodził się 29 kwietnia 1863 r. 
w San Francisco. Ojciec wielki posiadacz ko­
palni złota, srebra j miedzi, zapewnił synowi 
studia ną Uniwersytecie w Harvard.

METODY PRASY HEARSTA
Ukończywszy studia William Hearst, miast 

poświęcić się ciągnienu zysków z ojcowskich ko­
palni, postanawia wykorzystywać ludzką głupo­
tę przez założenie sensacyjnych pism codzien­
nych.

Mając 28 lat, kupuje „Examinera“ w San Frań 
cisco. Metodami prowadzenia tego dziennika 
bulwersuje amerykański świat dziennikarski. 
Wyrzuca pieniądze na cały szereg imprez, w spo. 
sob nieprzyjęty dotychczas, — zdając sobie spra­
wę, że te pieniądze powrócą później do niego 
poprzez zwiększenie nakładu. W tym okresie 
otrzymuje przydomek: „Willy rozrzutny“.

Metodiy jego są proste. Pismo jego ma za 
wszelką cenę podawać najbardziej sensacyjne 
wiadomości, skandale towarzyskie, niekoniecz­
nie nawet w 100 procentach prawdziwe, które 
trzeba zdobywać za wszelką cenę, nie licząc się 
z kosztami i metodami. W ten sposób powstają 
zręby „Żółtej prasy“.

Kierownikiem swego działu informacyjnego 
mianuje Samuela Chamberlaina, byłego redak­
tora „New York Herald“ i załpźyciela „Matin“ 
w Paryżu

WYMOWA TYTUŁÓW „ŻÓŁTEJ PRASY“
Wpływy jego obejmują w krótkim czasie całe 

Stany Zjednoczone. Napróźno organizacje mo­
ralizatorskie usiłują zahamować rosnącą popu­
larność Hearsta przez bojkot „Żółtej prasy“.

Tymczasem Hearst staje się z dnia na dzień 
bogatszy. Pewnego dnia przyjeżdża do Stanów 
Zjednoczonych znana artystka francuska, Anna 
Held, Hearst r. ysyła swego najlepszego redakto. 
ra, Alan Dale, w celu uzyskania wywiadu. Na­
stępnego dnia ukazuje się na siedmiu kolumnach 

'„Sunday Journal“ wielki tytuł: „Anna Held 
przyjmuje Alana Dale, ubrana w nocną koszulę“.

Reporterzy Hearsta są szpiegami, detektywa­
mi, prowokatorami. Ma on na swoich usługach 
również literatów dużej klasy. Dla reportaży 
z uroczystości jubileuszu królowej Wiktorii wy­
syła Hearst do Anglii słynnego humorystę Mar­
ka Twaina, chcąc podkreślić przez to swój ne­
gatywny stosune.. do Wielkiej Brytanii.

Sjpj»rt
M.K.S. Legion — R.K.S. Cząsfoehowianka

(L K.). — Dzisiaj w sobotę t. j. 3 sierpnia b. r. 
o godz. 18 na Stadionie Miejskim, Pułaskiego 2 od 
będą się zamiast zapowiedzianego meczu z RKS 
„Concordią“ zawody o mistrzostwo klasy B po. 
między MKS Legion — RKS Częstochowianka. 
O godz. 16-tej rezerwy Victorii i Legionu roze­
grają towarzyskie spotkanie, jako przedmecz 
wymienionych zawodów. Ze względu na dobrą 
formę drużyn obydwa mecze zapowiadają się b. 
cic wie.

Rewanżowy mecz Stradom — Skra
Pó dłuższym okresie pauzowania, «spo­

wodowanego ud-zialem kilku graczy w re­
prezentacji robotniczej Polski, Skra ro­
zegra w niedzielę 4 bm. o godz. 18-ej na 
Stadionie Miejskim rewanżowy mecz mi­
strzowski ze Stradomiem.

Ten ostatni będzie na pewno chciał zre­
habilitować sie po dotkliwej porażce z 
Kolejowym, toteż niedzielna walka Stra­
dom — Skra zapowiada sie emocjonują­
co.

Kolarze budują sami tor
Zarząd Częstochowskiego Towarzystwa Cykli­

stów i Motocyklistów zaprasza wszystkich Człon­
ków Motocyklistów i Cyklistów do stawienia się 
na własnym terze kolarskim na Zawodziu z ło­
patami, w celu niwelacji toru, w środę t. j. dnia 
7 sierpnia b. r.

Mecz Zorza — Częstochówka
W niedzielę, 4 b. m. o godz. 16.30 na boisku 

przy III Alei odbędą się zawody o mistrzostwo 
ki. B pomiędzy drużynami Zorzy przy zapał- 
czaimi ciraz Częstochówki.

Częstochówka po ostatnich niepowodzeniach do 
konała zmian w składzie, które — j®k okazały 
treningi — wzmocniły bojowość drużyny, dzięki 
czemu ma ona nadzieję odegrać jeszcze dużą ro­
lę w walce o tytuł mistrza kl. B.

Dzisiejsze i jutrzejsze imprezy
Jak już podawaliśmy, dziś i jutro odbędą się 

następujące imprezy: sobota godz. 15 — zawody 
tenisowe na korcie „Częstochowianki“, ul. Na­
rutowicza 129 z udziałem graczy tegoż klubu 
CKS-u oraz Victorii; godz 18 — mecz Concordia 
(mistrz Piotrkowa) — Legion na stadionie Miej­
skim; niedziela godz. 16.30 — mecz o mistrzo­
stwo B klasy Zorza — Częstochówka, na boisku 
przy ul. III Alei; godz. 18 — rewanżowy mecz 
A klasy Stradom — Skra.

Victoria wyjechała do Janowa, gdzie weźmie 
udział w turnieju z okazji uroczystości KS Na­
przód.

CKS walczy w niedzielę w Zawierciu z tam. 
tejszą Wartą.

HEARST PROWOKUJE WOJNĘ
W 1897 r. wysyła swego reportera, Remingto. 

na, na pokładzie swego jachtu „Vamoose“ do 
Hawany, w celu zrobienia kilku wywiadów w 
związku z mającą się toczyć na Kubie wojną ż Hi­
szpanami, ówczesnymi władcami tej wyspy Re­
mington telegrafuje z Hawany: „Wszystko jest 
spokojne. Nie ma żadnych zamieszek. Chcę 
wrócić — Remington“.

Odpowiedź telegraficzna Hearsta brzmi: „Pro­
szę, byście zostali. Dostarczcie fotografii, — ja 
dostarczę wojny — Hearst“.

W parę tygodni później prasa Hearsta roz. 
brzmiewa, iż w Hawanie zatonął okręt wojenny 
a/merykański j że prasa żółta ofiarowuje 50,000 
dolarów nagrody za wykrycie winnych zatopienia 
okrętu.

Następnego dnia rozpoczyna się na łamach 
prasy Hearsta atak na Hiszpanię. W pewien czas 
później zaczęła się wojna z Hiszpanią.

Hearst nie jest jednak zawsze człowiekiem 
wojny.

PRONIEMIECKIE SYMPATIE
W latach 1914 —1918 przeciwstawia się wszel 

k'em> środkami przystąpieniu Stanów Zjedno­
czonych do wojny. Posiada swego koresponden­
ta w Berlinie, Beyarda Hale, który przysyła mu

Pieśń i muzvka rosyjska dla Dolskiej wsi
właściwym artystom radzieckim. Zarówno 
w Borku, jak w Konopiskach, publiczność, 
Zgromadzona w wielkiej ilości, wprowadzo­
na była w podziw i zachwyconym tym 
występem. Prowincja przyjęła tę rewię ca­
łym sercem,, ze wzruszeniem.

Szcżegółny zachwyt i wzruszenie wywo­
łała piosenka o Warszawie, wykonana 
przez młoda Rosjankę.

Oklaskom i prośbom o powtórzenie nie 
było końca.

Ze sztuka radziecka stoi na bardzo wy- 
sokim poziomie, o tym wie cały świat.

Tym bardziej przyjemnie było przekonać 
się, że poznała się na tym i dala temu wy­
raz nasza prowincja.

Należy zaznaczyć, że praca organizacyj­
na i zabiegi koło przeprowadzenia tej im­
prezy są zasługą Dyrektora Administra­
cyjnego ob. Dawidowskiego i Sekretarza 
Oddziału Towarzystwa Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej w Częstochowie, ob. Szymczy­
ka.

i koleżeńskie, swoje przyzwyczajenia, zwyczaje 
i obyczaje. Lidin. ukazuje, jak i do tej dziedz ny 
osobistego życia artysty wdziera się rewolucja, 
przetwarzając ją po swojemu. Stary Opiekuszyn 
całą swoją osobowością żyje jeszcze w minio- 

- nej, przedrewolucyjnej epoce. Dlatego nie może 
zrozumieć postępowania swojej córki, Ireny, któ 
ra żyje już w innym rewolucyjnym świecie, choć 
także korzeniami swojej psychiki (wpływ wycho­
wania i środowiska) tkwi dotąd w obyczajowości 
umarłego wieku. Zmusza ją to do ukrywania 
swego nieślubnego syna, którego ojcem jest nie­
kochany już obecnie Ławriński. Śpiewak ten po 
nieudanych występach w Leningradzie zaczyna 
szukać dróg artystycznych do duszy proletaria­
tu. Irena, jako kobieta wyzwala się calkow:cie 
z dawnych pęt miłosnyclh, poświęcając swoje 
życie wyłączni» muzyce i wychowaniu syna. I 
stary Opiekuszyn też zaczyna wreszcie rozumieć, 
że powiinen pojednać się z córką, którą wykre­
ślił by ze swojego życia,

W pięknym zakończeniu powieści widzimy go, 
jak zmierzą do mieszkania Ireny, Waha się jed­
nak, kilkakrotnie odchodzi od drzwi i powraca, 
ostatecznie nie wiadomo, czy doszło 
nania ojca z córką.

Co. do samej techniki pisarskiej W. 
może ona budzić pewne zastrzeżenia. W powie­
ści brak ciągłości. Akcja tu nie rozwija się w 
kolejnych rozdziałach, lecz rozpada na szereg 
scen i obrazów poprzez które obok intrygi mi­
łosnej przewija się ów wspomniany już wątek 
porewolucyjnych przeżyć artysty. Ale powieść jest 
piękna, głęboko pomyślana. Czytelnik nie odłoży 
tej książki z uczuciem pustki w duszy. L. A.

do pojed-.

Lidina, to

Zadaniem Towarzystwa Przyjaźni Pol- kondue były z prawdziwym artyzmem, tak 
sko-Radzięckiej jest- m. in. pogłębianie har- ' ' 
nionijnego współżycia Polski z narodami 
Z.S.R.R., •zbliżenie i współpraca mięctay ty- 
mi krajami w dziedzinie zagadnień poli- 
tyczno-społecznycih, oraz na polu gospodar­
czym i kulturalnym.

Z powyższego wynika konieczność udo­
stępnienia masom pracowniczym w Polsce 
poznania życia radzieckiego'we wszystkich 
jega dziedzinach.

W, tym też kierunku Towarzystwo Przy­
jaźni Polsko-Radzieckiej, Oddział w Czę­
stochowie, rpuwija swą działalność.

W związku z tym, z inicjatywy Dyrektora 
Zjednoczenia Kopalń i Rudy Żelaznej ob. 
Scihrettera, zaagażowa.iiy został bawiący na 
Pomorzu, zespól rosyjskiej rewii muzyki, 
śpiewu i tańca, pod kierunkiem Jurij Śa- 
dowskiego. W niedzielę 28 lipca b. r. odbyły 
się dwa-występy zespołu Jurij Sadowskie­
go, jeden —. w Borku pa wolnym powietrzu 
i drugi — w Konopiskach, w sali strażac­
kiej. Muzyka, śpiew i tańce tego zespołu, 
należy to podkreślić z całym uznaniem, wy-

Wouję ksigjjki

podane są przepisy w kilku językach Przygo­
towywanie według tych przepisów daje dobre 
wyniki.

Na jedną porcję półlitrową zupy dodáje się 
65 gramów zupy sproszkowanej, co odpowiada 
w przybliżeniu 3 łyżkom stołowym.

V. SUSZONE MIĘSO 
(Amours dried mutton. Industria argentina). 

Jest to suszona tłusta baranina. Waga pusz 
ki 6 ibs) = 2,72 kg. Przed suszeniem mięso zo­
stało ugotowane i rozdrobione. Zawartość tłusz­
czu deklarowana jest na 40% w suchym produk­
cie. Mięso suszone posiada wszystkie cechy 
mięsa gotowanego.

SPOSÓB UŻYCIA
Ną 1 część wagową suszonego mięsa dodać 1,5 

części wody. Np. do 40 g suszonego mięsa na­
leży dodać 60 g wody. Porcja ta odpowiada 100 
g świeżego mięsa bez kości.

Po zalaniu wodą, mięso należy zaraz użyć, po­
nieważ suszone mięso z wodą jest równie trudne 
do przechowywania jak mięso świeże.

Z mięsa suszonego można przyrządzać różne 
potrawy: zupę, kotlety, klops, farsz do pierogów 
lub spożyć je jako mięso gotowane.

x. ZUPA, PORCJA PÓŁ LITRA
Do 3,75 litra wody dodać włoszczyzny, osolić,

Artysta a rewolucja
Powyższym tytułem można by zobrazować 

sens powieści W. Lid na p. t.' „Syn“. Książką 
ta wydana została ostatnio w przekładzie Cze­
sławą Rojeckiego nakładem wydawnictwa Gu- 
krowskiego w Warszawie.

Symboliczne centrum akcji „Syna“ stanowi 
konserwatorium muzycznego w Leningradzie. Losy 
wszystkich nieomal postaci tej powieści związa 
ne są tak czy inaczej z tą instytucją. Mamy tu 
całą galerię typów począwszy od b. sławnego 
śpiewaka operowego, starego Opiekuszyna, a 
skończywszy na niedoszłym młodym tenorze. 
Abessałomowie, który teraz zajmuje się z entu­
zjazmem organizowaniem koncertów dla robot­
ników.

Konserwatorium zapełniło młode rewolucyjne 
'pokolenie. Szerzy się kultura muzyczna. Słucha 

czarni koncertów są proletariusze, garnący się 
całą duszą do świata muzycznych tonów. No­
we warunki życia, nowe warunki dla słuchacza 
i artysty.

To też artyści czują, że chcąc się utrzymać 
nadal na wysokości zadania, muszą się do tych 
nowych warunków odbioru przystosować. Tak 
dzieje się u p. ze słławnym tenorem Ławrińskim, 
który po udanym tournee zagranicznym powra­
ca do kraju.

Ale sztuka, artystyczna działalność, nie jest 
w stanie wypełnić życia artysty bez reszty. Ar­
tysta jest także człowiekiem i na równi z inny, 
mi podlega miłości, ma swoje stosunki rodzinne

Sposoby przyrządzania potraw z produktów UNRRA
(Dalszy ciąg)

IV. ZUPA GROCHOWA
W PROSZKU.

(High protein pea soup)
Jest to zupa, grochowa w proszku o dość 

raźnym smaku. Można z niej przyrządzić zu­
pę, dodając 8-krotną ilość wody lub też puree, 
grochowe, zużywając na jedną część sproszko­
wanej zupy 4 części wody.

Wodę zimną należy dolewać małymi porcja­
mi, dokładnie mieszając, aby nie było grudek.
W czacie gotowania również mieszać, aby nie 
przypalić. Zupę lub puree okrasić, smakowo 
najbardziej odpowiednią jest przetopiona sło­
nina.

Puree jest o wiele smaczniejsze od zupy. Dla 
poprawienia smaku tej ostatniej możną dodać 
włoszczyzny i ewentualnie ziemniaków lub po­
dać ją z grzankami.

Puree nadaje się do spożycia z gotowaną ka­
pustą kiszoną, kapuśniakiem, odgrzewanymi 
konserwami mięsnymi, szczególnie dobre jest 
z kiełbasą w konserwach (Meat Lunch) oraz 
wędzonką.

Ze względu na możność szybkiego przyrzą­
dzania potraw artykuł ten nadaje się przede 
wszystkim do warunków życia obozowego lub 
turystyki. Należy dodać, że na opakowaniach zagotować, po czym gotować grgeg 10 lub 15

wy-

codziennie ultraproniemieckie korespondencje. W 
wyniku tego Francja i Anglia zakazują abono- 
wać na terenach swoich państw biuletynu infor­
macyjnego Hearsta „International News Servi­
ce“, obsługującego 375 dzienników.

Pierwszym wielkim ciosem dla jego ambicji 
było niewpuszczenie go przez rząd francuski do 
Francji. Jacht jego musiał opuścić port fran­
cuski, zawracając do USA.

U SCHYŁKU SŁAWY
Po pierwszej wojnie wybudował sobie w Kali­

fornii, w San Simeon, wspaniały pałac, zawiera­
jący w sobie wiele dzieł sztuki, bardzo przecięt. 
nego gustu. Park został zacieniony na ogród 
zoologiczny, który goście Hearsta oglądają z po. 
kładów osobistych samolotó v magnata

Sława jego i wpływy powoli obecnie ^padają. 
W czasie pierwszej wojny światowej posiadał 42 
dzienniki, w 1937 roku zostało już tylko 25, pod­
czas gdy obecnie ma tylko 17.

Bliski jest moment, gdy Hearst, podobnie jak 
bohater filmu „Obywatel Kane“. zostanie sam, 
opuszczony przez wszystkich, twórcą najpotwor­
niejszego trustu, który nigdy nie sł""-ł ludzko­
ści i swemu narodowi, lecz tylko dla posuwania 
się w górę w jego karierze osobistej.

R. W.

z

Fachowiec
Agenor Chrupczałka pracuje w Urzę­

dzie Statystycznym.
Prrica jeno da sie streścić w jednym 

słowie: Ile? Pan Chrupczałka nieustan­
nie oblicza — ile? za ile? po ile? na ile? 
o ile? i tak dalej.

Pewnego pięknego wieczoru zjawili się 
u pana Agenora dwaj krewni i złama­
nym głosem oświadczyli:

— Kochany wuju! Umarł nieodżałowa­
nej pamięci stryj Bazyli. Wypada, żeby 
kochany wuj wygłosił nad grobem, stryja 
mowę żałobną.

Aaenor Chrupczałka zarumienił się 
lekka.

— Ja? — szepnął.
Kuzyni skinęli pogrążonymi w głębo­

kim smutku głowami.
— Ja... nie potrafię! — wyznał z rozpa­

czą wuiąszek-statustyk.
— Wystarczy kilka słów. Tak wypada!

— zapewniali siostrzeńcy i pożegnali prze 
rą^nneao wujka

Nazajutrz wujek. Aaenor zwolnił sie z 
biura i cały dzień układał wielką mowę 
żałobną. A nazajutrz po nazajutrzu odbył 
sio no grzeb.

Wuj Agenor kroczył w długim rzędzie 
za trumna i wciąż mruczał:

— Szanowni... Tlrodzy moi... Ten właś­
nie . Tego oto... Zacny..:

Powtarzał pogrzebowa mowę-
Gdy stryj Bazyli znalazł sie w tAęmi, 
wystąpił na przód wuj Agenor i drżą­

cym głosem zaczął:
— Tu obecni! Oto zebraliśmy sie w licz­

bie 89 osób, w tym 50 mężczyzn i 39 ko­
biet, w czum 6 kawalerów i. 11 kobiet nie­
zamężnych — aby uczcić pamięć Bazyle­
go Mateusza Kalansika, który żył. lat 54, 
mmsiecy 9 i dni 14.

Co jest celem moiej przemowy? Po co 
przebyłem, przestrzeń 1514 metrów, dzie­
lącą mói dom od' cmentarza? Oto, aby 
przedstawić zasługi szanownego zmarłe­
go i pocieszyć jego wdowę!

Bazyli Kalansik buł z zawodu starszym 
referentem Wydziału Osobowego przy 
Oddziale Personalnym. Pensji pobierał 
2450 zł. i 88 groszy, łącznie z dodatkiem 
na opał i żonę. Na stanowisku swym prze 
żył 23 lata. 7 miesięcy i 8 dni...

Mówca przerwał, na chwile aby otrzeć 
pot z czoła. Słuchacze spoglądali na sie­
bie ze zdziwieniem. Niektórzy wzruszali 
ramionami.

Wuiaszek-statystyk ciągnął dalej:
Udało mi sie obliczyć, że zmarły, cho­

dząc z domu do biura, przebył w swym ży 
ciu przestrzeń 48.594.7 kilometra, czyli 
mógłby obejść ziemie dookoła i nasien­
nie odbuć pieszry przechadzkę z Częstoćho 
wy do Tokio. Z żona swa żuł nieboszczyk. 
25 lat. 8 miesięcy i. 11 dni- Szanowna wdo­
wa lic^u obecnie 49 lat. 6 miesięcy i 3 dni...

— Nieprawda! — krzyknęła, stryjenka. 
Bazulowa odejmując chusteczkę od oczu.
— Nip mam jeszcze 45 lat!

— Przepraszam bardzo, ale moje obli­
czenia są zupełnie ścisłe! — odparł z 
godppścic wui Aaenor.

— To kłamstwo! Nie mam jeszcze 45 
lat! — powtarzała twardo nieboszczyko- 
wa.

— Wiec ja kłame? Ja? Ja. który od 29 
lat. 5 miesięcy i 11 dni zestawiam tysiące 
statystyk?! — krzyczał wzburzony pan 
Chrunczałka.

— Nie mam 45 lat! — szlochała strapio­
na wdowa-

— Wobec tego sami sobie mówcie mię * 
wy pogrzebowe, a mnie nie zawracajcie 
ałowu! — wykrzyknął wuiaszek. Agenor
ze złością i szybkim krokiem opuścił 
cmentarz.

A gdy mijał główną bramę cmentarza, 
szennał z zainteresowaniem:

— Ciekawe! Od grobu Bazylego do 
głównej bramy jest 269 kroków...

B. Brzeziński.

minut (zależnie od ilości porcji zupy), włożyć 
suszone mięso i ewentualne dodatki, gotować 
0,5 godziny, lub nieco dłużej, aż dodatki będą 
miękkie Można przyrządzić zupę ziemniaczaną, 
dodając odpowiednią ilość ziemniaków', krupnik, 
dodając jeszcze kaszę. Zamiast kaszy dodając 
ogórek kiszony lub kapustę, otrzymamy zupę 
ogórkową i kapuśniak.

2. MIĘSO GOTOWANE
Do 40 kg suszonego mięsa dodać 100 g gorącej 

wody, ostTć, przyprawić korzeniami, czosnkiem
1 gotować 0.5 — 1 godz. Podać z ziemniakami 
lub jarzyną.

3. KOTLETY, KLOPS i FARSZ 
DO PIEROGÓW

Do porcji suszonego mięsa dodać zimnej wo­
dy, licząc na 1 część wagową mięsa 1,5 części 
wody, pozostawić w chłodnym miejscu na 1,5 —
2 godz. aż suszone mięso zacznie wchłaniać wo­
dę, potem zemleć, osolić, przyprawić i użyć do 
odpowiedniej potrawy.

Najsmaczniejszą potrawą z suszonego mięsa 
jest zupa. Ze względu na duże opakowanie (6 
lbs) artykuł ten nadaje się do zbiorowego ży­
wienia (stołówki), a ponieważ można bardzo 
szybko przyrządzić z niego potrawy, również do 
żywienia obozowego.

.(D. e iQ
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OBWIESZCZENIA URZĘDOWE
Nr. Apr. 499/46 r.

OGŁOSZENIE
dotyczy: wydawnictwa cukru, kaszy i papierosów na lipiec 1946 r.

Zarząd Miejski Wydział Aprowizacji i Handlu w Częstochowie 
poda je do wiadomości, iż od dnia 5 do 15 b. m. sklepy SSS „Jed­
ność“ Spółdzielnia Aniołów i Rolniczo Handlowa Raków, będą wy 
dawać niżej wyszczególnione artykuły na karty zaopatrzenia z na 
drukiem

Lipiec 1946 r.
1) Cukier dla kat. I po 0,5 kg. 11 kat. po 0,4 kg, IB po 0,25 kg

na kupony cukrowe i na kartą ,,D“ po 0,25 kg. na kup. Nr. 2 
w cenie po 15 zł. za 1 kg.

2) Kasza jęczmienna; dla 1 Kat. po 2 kg. ma 4 kupony kaszy w ce
nie 1,10 zł. za 1 kg.

3) Papierosy „Bałtyk4* na I kat. kup. 24 w ilości po 200 szt. oraz
na karty „M. K.“ na kupon 27 i 28 — po 3 zł. za sztukę.-

Zakłady pracy mogą otrzymać dowolną ilość papierosów amery­
kańskich na podstawie złożenia imiennych list pracowników.
4) Zakłady pracy, które jeszcze nie podjęły kart zapotrzebowania 

na cukier dla stołówek za m-c lipiec b. r. — zgłoszą sie po od­
biór tychże w Miejskim Wydziale Apr. i Handlu pokój 206. 
Nadto zakłady pracy, którym przysługują karty zaop. I i II kat.

a nie korzystają z przydziałów stołówkowych z braku pomieszczeń na 
hodowle trzody, mogą złożyć umotywowane podania do (Jrzedu 
Wojew. zgodnie z Dz Świadczeń Rzeczowych Nr. 23 par. 10 z dn.a 
6. XI. 1945 r *
5) Karty odzieżowe

a) wyżej wymienione punkty rozdzielcze dokonają dodatkowej 
rejestracji kart odzieżowych za m-c lipiec dla pracowników 
fabryk Metal“, „Edka“, „Kon Kon“, Horowicz, Wulkan, 
Kronprinz i Elektrodyn.

b) Rejestracje kart odzieżowych należy dokonywać w każdym 
miesiącu, odcinając jednocześnie IV odcinek z karty zaopa­
trzenia.

Karty odzieżowe należy stemplować przez: a) Zakłady pracy 
na pierwszej stronie w rubryce odpowiedniego miesiąca, b) punkty 
rozdzielcze na odwrotnej stronie karty również w rubryce odpowied 
niego miesiąca.

Wiceprezydent Miasta 
(—) B. Federak.

Częstochowa, dnia 1 VIII. 1946 r. PAP 1261
OGŁOŚ ŻENI E —

W związku z obwieszczeniem Dyrektora Okręgowego Urzędu Li­
kwidacyjnego w Kielcach, Delegatura OUL w Częstochowie podaje 
do wiadomości, że biura Delegatury mieszczą się w Częstochowie, 
przy ulicy Kilińskiego Nr. 14, II piętro, tel. 16 • 44.

Delegatura załatwia sprawy zgodnie z Dekretem z dn. 8 mar­
ca 1946 roku o majątkach opuszczonych i poniemieckich (Dz. U. 
R. P. Nr. 13 poz. 87), związane terenowo z miastem Częstochową, 
powiatem częstochowskim, i powiatem włoszczowskim.

Naczelnik Delegatury
(—) inż. Płazak Kazimierz.

PAP .1006_______
OBWIESZCZENIE

W chwili obecnej, kiedy tysiące robotników, chłopów i inteligen 
tów, pracując w warunkach bardzo ciężkich, oddaje cały swój wy­
siłek dla odbudowy zniszczonej wojną Ojczyzny, tysiące paskarzy, 
złodziei i łapowników nabiła sobie kieszenie pieniędzmi i lekko ży- 
jąc, nie odczuwa tak bardzo dotkliwych dla mas pracujących, skut 
ków wojny.

Szaber, paskarstwo, łapownictwo i złodziejstwo, to szczególne 
objawy demoralizacji, której społeczeństwo winno wydać nieubłaga­
ną walkę.

Demoralizację ogólną spowodowała w pierwszym rządzie . bru­
talna 6-cio ietnia okupacja niemieckiego najeźdźcy i wyniszczenie 
kraju przez działania wojenne. Stan ten wykorzystują dla swych 
ciemnych egoistycznych celów wszelkiego typu zdeprawowane jedno 
stki, a działalność ich ułatwia im miedzy innymi masowa repatria 
cja ze wschodu i zachodu, wysiedlanie n’iemców oraz w niemałym stop 
niu walki polityczne.

Do wykrywania i ścigania przestępstw godzących w interesy ży 
cia gospodarczego lub społecznego Państwa., a zwłaszcza: przywłasz 
czenia, grabieży mienia publicznego albo będącego pod zarządem 
publicznym, korupcji, spekulacji i t. zw saabrownictwa — powoła­
no Komisje Specjalną do walki z Nadużyciami i Szkodnictwa Go­
spodarczym (Dekret z dnia 16. XI. 1945 r., Dz. U. R. P. Nr. 53, poz. 
302. art. 1., zmieniony Dekretem z düia 14 maja 1946 r.)

Komisja Specjalna, nie kierując sprawy na, drogę postępowania 
sądowego, może po przeprowadzeniu dochodzenia umieścić sprawce 
w obozie pracy przymusowej, jeżeli jego działanie pozostaje W zWiąz 
ku ze wstrętem do pracy albo stwarza niebezpieczeństwo popełnienia 
nadużyć, lub dopuszczenia sią szkodnictwa gospodarczego (Art. 10.1

Wszystkie władze, urzędy państwowe i samorządowe oraz władze 
sądowe i prokuratorskie, tudzież wszelkie organa kontroli społecznej 
obowiązane są wykonać polecenie Komisji Specjalnej oraz jej de­
legatur i poddelegatur wydane w zakresie ich. właściwości. (Art. 11)

K. S. oraz Delegatury i Poddelegatury mogą żądać przekazania 
im spraw o przestępstwa należące do ich właściwości a prowadzone 
przez organa prokuratorskie lub władze sądowo-śledcze, albo bezpie­
czeństwa publicznego (Art, 12).

W zakresie postępowania przygotowawczego oraz , stosowania 
środków zapobiegawczych służą członkom Komisji Specjalnej Biura 
Wykonawczego i Delegatur oraz Poddelegatur odpowiednie upraw 
nien'a organów sądowych, i prokuratorskich. (Art. 13).

Wszelkie postanowienia Komisji Specjalnej są ostateczne, od posta 
nowień tych ni-e służy środek prawny (Art. 14)

Działalność K S. nie osiągnie celu bez zgodnej współpracy ca 
łego społeczeństwa. Dlatego też K. S. posiada w miastach, wojewódz 
kich swe Delegatury, a przy niektórych Miejskich i Powiatowych Ra 
dach Narodowych Biura Skarg, gdzie każdy obywatel ma prawe 
złożyć skargę w sprawach nadużyć i szkodnictwa, a K S. skargi tt 
rozpatrując może sprawy o mniejszym znaczeniu przekazać odpo 
wiednim organom lub urzędom do załatwienia, sama zaś prowadź' 
z reguły sprawy które są szczególnie ważne z uwagi na swe spo 
leczno-gosmodarcze znaczenie. Z chwilą utworzenia Poddelegatury 
K. S w Częstochowie, czynności Biura Skarg przy M. R. N. prze 
muje ta Poddelegatura

Komisja Specjalna utrzymuje jak najściślejszy kontakt z wszyst 
kimi organami, powołanymi do ścigania przestępstw, a to celem 
kontroli prowadzonych przez nie spraw, dotyczących szkodmetw*-  
i nadużyć gospodarczych. , .

Wszystkie organa Kontroli Społecznej 1 Resortowej winny na 
tychmiast zawiadomić Poddel. K. S o wykrytych nadużyciach 
przedkładać na żądanie materiały kontrolne .

Poddelegatura K S. w Częstochowie, w miarę postępu swych 
prac, będzie informować społeczeństwo o rezultatach i sposobie 
załatwienia ważniejszych spraw. ®a pośrednictwem specjalnych 
biuletynów zamieszczanych w prasie. .

Wszystkie osoby prywatne.- urzędy i instytucje, które Złożyły 
skargi w Poddeleg’ <. Ś- w Częstochowie, są upoważnione do inror 
mowania się w Biurze Skarg przy Poddelegaturze o toku i sposc 
bie załatwienia danych spraw. , Q

Podając powyższe do publicznej wiadomości Poddelegatura K. » 
w Częstochowie zwraca się z apelem do całego społeczeństwa, org 
społecznych, partii politycznych. Związków Zawodowych o jak na? 
czynniejszy udział w walce z nadużyciami i szkodn’ctwem gospoda i 
CZ? Poddelegatura Komisji Specjalnej do Walki z Nadużyciami i 
Szkodnictwem Gospodarczym

Częstochowa, Aleja N M. Panny 53.
Przewodn>zący Poddel. K S 

(—) Marian Tomzik
Członek Poddel. K. S. Członek Poddel. K. S.

( .) Mnr. Jerzy Rubinkowskl (—) Mgr. Władysław Łaz.
PA n 1260 ____________________________________

ZAKŁAD ELEKTRO - INSTALACYJNY

Zygmunt Kowalczyk
Częstochowa, .Al. Wolności 2/6 tal. 21-34.

Zakłada instalacje elektryczne do siły i światła. 
Elektryfiki je wioski.

PAP 1275 -

MI1L.ION,
500060, 14 x 100000, 28 x 50000 

możesz wygrać
Kup szczęśliwy los

W RENOMiE
Ciągnienie 4 kl. od 6 do 17 

sierpnia.
PAP 1264

“ABRYKA PAPY DACHOWEJ

„LABOR’
Częstochowa, .

ul. Mirowska 75 79 tel. 24-30.
Wyrabia papę dachowa, oraz 
posiada na składzie smołę i 

pak.
PAP 1281

*.+p. 

z KubatówMaria Popińska
Opatrzona św. Sakramentami, po długich 1 ciężkich cierpie­

niach zasnęła w Bogu dnia 2 sierpnia 1946 r.
Eksportacja drogich n,am zwłok z domu żałoby przy ni. 

św. Rocha nastąpi w niedzielę, dnia 4. 8. 46 r. o godz. 18-ej 
do kościoła św. Rocha. W poniedziałek, dnia 5. 8. 46 r. o go­
dzinie 9-ej rano zostanie odprawiona Msza św. żałobna, po 
czym nastąpi pogrzeb na tymże cmentarzu, o czym zawia­
damiają pogrążeni w głębokim smutku

i Mąż, córki, synowie, synowe, zięciowie
wnuczka, wnuki i rodzina.

PAP 1268

Ob. Kazimierzowi Iwanickiemu oraz Jego Ro<bJ 
nie z powodu śmierci Ojca

ś. -f- p.

Bazylego Iwanickiego
serdeczne współczucie wyraża

Firma Werner i S-kaPAP 1285 .

W środę, dnia 7 sierpnia b. r. 
w siódmą rocznicę śmierci Naj 
droższej Zony, i Matki

i. t g.
z Jansonów

Weron k« Borek 
zostanie odprawiona Msza św- 
o godz. 8 rano w Katedrze św. 
Rodziny, na którą zapraszają 
znajomych

Mąż 1 dzieci.
PAP 1166

Skradziono wraz z pamiątkową 
torbą i pieniędzmi dowody oso 
biste, przydział na mieszkanie i in 
ne na nazwisko Kulik Stanisława 
zam w Częstochowie Sprawcę 
prosi się o zwrot dowodów i tor 
by za wysokim wynagrodzeniem 
do „Kuchni Polskiej“ podzega­
rem. Zapewnia się dyskrecję.

PAP 1230

Zgubiono w Katowicach na dwór 
cu dokumenty: dowód osobisty, 
legitymację lekarską legitymację 
kolejową P K. P. oraz inne pap:« 
ry wydane na nazwisko dr. Pace 
wieżowa Janina, nalazcę prosi się 
o zwrot za wynagrodzeń em 2 tys 
złotych. PAP 1216
Zgubiono dowód osobisty oraz in 
ne dowody na nazwisko Stefan 
Bida zam. w Częstochowie.

PAP 1222
Zgubiono książkę Ubezpieczalni 
Społecznej na nazwisiko Bod z la­
chowski Eugeniusz zam. w Czę­
stochowie. PAP 1212
Unieważniam zgubioną kenkartę 
wyd. Józefowi Sobierajowi zam. 
w Granicy gm. Przerąb pow. Ra­
domsko.
Zgubiono, portfel z zawartością: 
kartu rozpoznawcza, karta i świa 
dectwa nabycia roweru na na zwis 
ko Pietrasik Wawrzyniec zam. 
Wrzosowiak. Prosi się znalazcę o 
zwrot za wynagrodzeniem.

PAP 1196
Zgubiono kartę rejestracyjni R 
K. U. zaświadczenie na rower, 
kartę rejestracyjną w zawodzie sto 
larskim, oraz portfel na nazwisko 
Stanisław Wypych. PAP 1159
Zgubiono legitymację szkolną na 
nazwisko Bujak Wiesław.

PAP 1251
Zgubiono dowód osobitsy na naz­
wisko Stępień Edward zam. w 
Sielcu gm. Złoty Potok.

PAP 1250
Zgubiono patent sklepowy na naz 
wisko Michalczyk Stanisław zam. 
w Kłobucku. PAP 1258
Skradziono dąwód osobisty, kartę 
rejestracji wojskowej wyd. przez 
R. K. U. w Częstochowie. Spraw 
cę proszę o zwrot zn wynagrodzę 
niem Zova Tadeusz Częstochowa, 
Berka Jóselewicza 8.

PAP 1244

Zgubiono kartę rozpoznawczą, książ 
kę wojskową, oraz dowody na naz 
wisko Gałwa Feliks.

PAP 1265

Skradziono książkę Ubezpieczalni 
Społecznej w Radomsku i karty 
żywnościowe na nazwisko Sobie­
raj Cecylia. PAP 1271

Zgubiono książkę Ubezpieczalni 
Społecznej na nazwisko Kozak 
Czesław zam. w. Wyrazów.

PAP 1224
Zgubiono legitymację służbową 
Ubezpieczalni Społecznej, legity 
mację związkową, dowód osobisty 
karty żywnościowe, losy do 4 ki 
Nr. 550 i 11755 na nazwisko Łu 
komski Franciszek. Znalazcę uprą 
sza się o zwrot za wynagrodzeniem 
Katedralna 8 m. 18. PAP 1239

Zgubiono kartę rejestracji woj­
skowej wyd. przez R. K. U. w Bla 
chowni. kartę zameldowania, oraz 
świadectwo moralności na nazwie 
ko Bryła Bolesław zam w. Ale 
ksandria. PAP 1214

Zgubiono książkę Ubezpieczalni 
Społecznej na nazwisko Krakowian 
Mieczysław zam w. Liszka Górna

PAP 1223

¿gubiono dowód osobisty, oraz kar 
tę rejestracji wojskowej R. K. U 
wyd w Częstochowie na nazwisk**  
Dudek Mieczysław zam. w Często 
chowie Mirowska Nr. 65.

PAP 1240

Zgubiono kartę rozpoznawczą, kar 
tę rowerową, dowód graniezny oraz 
inne na nazwisko Kotas Józef zam 
Przystajń. PAP 1252

WOLNE POSADY |

Potrzebny czeladnik do pracowni 
mebli. Narutowicza 66. Hilary Lich 
terowicz. PAP 1181

Potrzebna pomoo domowa na sta 
łe od zaraz. Wiad. ..B-cia Kabziń 
scy“ Nowy Rynek 12.

PAP 1210

Potrzebny chłopiec ze szkolą han 
dlową do sklepu papierniczego. 
Zgłoszenia PI. Daszyńskiego 1.

PAP 1206

Poszukuje sie stolarza i spawacza 
Zgłoszenia Pułaskiego 1/7.

PAP 1089

Pomoe domowa potrzebna. Wiad 
II Aleja 20 m 19 pracownia bieliz 
ny. PAP 1179

Potrzebna pokojówka do sprząta­
nia pokoi hotelowych, oraz dziew 
czyna do pomocy. Wiad.: Hotel 
„Bristol“ w Częstochowie. Pił­
sudskiego 3. PAP 1174

Potrzebni uczniowie do praktyki 
stolarskiej, ul. Rynek Wieluński. 
Nr. 16. PAP 1190

Młody pracownik, inteligentny, 
najchętniej student, znajomość m:i 
szynopisma. do prac sekretarskich 
potrzebny. Telefon 15-95.

PAP 1235

Potrzebny czeladnik kowalski, 
ul. Bór 40. PAP 1254

Uwaga 
Gospodynie!

Z dniem 1 sierpnia 1946 r. no- 
wootwarty „Bazar wiejski“ 
przy ul. Berka Jóselewicza 1 
poieca przyszłej Klienteli drób 
bity, na wagę, ryby, masło i 
t. p. oraz towary kolonialne. 
Ceny przystępne. Obsługa szyb 
ka i uprzejma. PAP 1245

KugdiQ
wiartarkę do metalu 

i frezarkę do drzewa.
Wytwórnia noży, scyzoryków, 

kozików i t. p.
E. bednarek 

Częstochowa, 
Garibaldiego 2. Tel. 18 - 39.

PAP 1256 

Władysław

Olakowski
Częstochowa,

Aleja N. M. Panny 16 
dostarcza: liczniki do siły i 
światła, kuchenki, żelazka, ma 
teriały instalacyjne, żyrandole 

klosze do żyrandoli i t. p- 
Kupno i sprzedaż silników 

elektrycznych.
PAP 1203 _________ _

pasta do obuwia niezrównanej 
jakości, sprzedaż hurtowa 

Częstochowa,
Najśw. Maryi Panny 61 m. 5-a
Z. SZEPNIEWSKI
PAP 1270 

DO SPRZEDANIA 
kilkaset kilo makulatury 

gazet starych po — 10 ił. za 
, kilogram. Kiosk z gazetami II 
> Aleja przy moście kolejowym.

PAP 1155

Dr. JANINA
Żółkowska - Pacewiczowa 

okulistka 
wróciła i przyjmuje 

od 1. 8. 46 r.
PAP 1217

Stolarzy i podręcznych poszukuje
Warszawska 4. PAP 1255

Poszukujemy pielęgniarki — wy 
chowawczyni do noworodka. Tel. 
22 - 53 od zaraz. PAP 1246

Potrzebna panienka do sklepu de 
wooyjno-zabawkowego z wykształcę 
niem średnim od zaraz. Wiado­
mość: 7 Kamienic 25 Janda.

PAP 1266

Pomoc domowa potrzebna. Racła 
wieka 26. PAP 1278

Zaraz przyjme pomoc domową. Wia 
domość: Dąbrowskiego 15 m. 1.

PAP 1282

| POSAD POSZUKUJĄ I

Tapicer zdolny poszukuje robót w 
domach prywatnych. Robi solid 
nie — niedrogo. Piłsudskiego 39 
m. 3. PAP 1184

KUPNO

Woski Ribeck, Montan „I G“ żól 
te, białe w płatkach, bryłach, Mir 
ban (nitro-benzol) stale kupuje 
każdą ilość. Wytwórnia Chemie, 
na „Tfel“ Ochotników Wojennych 
4/6 tel. 13-79. PAP 1232

Buraki ćwikłowe oraz rozsada do 
sprzedania. Mirowska 64/66. Tam­
że kupuje nawóż krowi.

PAP 1192

Sprzedam sklep z urządzeniem. 
Garncarska 18. PAP 1197
Du sprzedania 2 wózki do rozwożę 
nia lodów z miejscem sprzedaży 
Kordeckiego 47 PAP 1264
Do sprzedania kasa ogniotrwała 
ul. Sułkowskiego Nr. 16.

PAP 1157
Młyńskie maszyny, kamienie, ta 
rar, gniotowniki, szmerglówka, wal 
ce. odsiewacz, mieszanka do mąki, 
luszezarki-kaszarki itp. gaza siat­
ka. nalewy i wszelkie artykuły 
młyńskie poleca- Eugeniusz Pała- 
szewski, Warszawa, Poznańska 38.

TP 11
Uniwersalna maszynka do prze­
twarzania owoców, jarzyn. Nieza 
stąpiona w restauracjach, jadłodaj 
niaeh. cukierniach, gospodarstwie 
domowym. Cena 1.250— Generał 
ne Przedstawicielstwo Józef Be 
rent, Hurtownia Wyrobów Żelaz­
nych, Bielsko, Rynek 4, tel. 10-79. 
Przedstawiciele pożądani.

D. Z. 3/46
Tapczan, firane tiulową sprzedam. 
Aleja 73-9. PAP 1238
Sprzedam siodło meskie do kon­
nej jazdy w dobrym stanie, ma­
szynę do szycia elektryczną, oraz 
motocykl setke. Wiadomość: u do­
zorcy Aleja 14. PAP 1205

Sprzedam fortepian Paulińska 76.
PAP 1175

Psy terriery szkockie 7 tygodn.o- 
we sprzedam. Aleja 11 dozorca.

PAP 1188

Sprzedaż Cukrów, Czekolady oraj 
wafli do lodów poleca Euzebiusz 
Schabowicz, Stary Rynek 14.

PAP 1202
Okazja! sprzedam tanio sklep „O- 
woearnia" z powodu wyjazdu ul. 
1 Maja 46. PAP 1253
Sprzedam konia 6-cio letniego wy 
jazdowego. Rynek Narutowicza 14 
gospodarz. PAP 1241
Warsztat tkacki ręczny i kolowro 
tek sprzedam. Katedralna 9 m. 15.

, PAP 1242
Kozetki, tapczany, otomany go­
towe i na zamówienie. Narutow: 
cza 44 Jan Sikora. PAP 1243
Satikowe maszyny do sprzedania
8-90 cm i 7 stopkarka. Podwójna
14 Dusiel. PAP 1249
Do sprzedania motocykl 125 cm 
marki „Puch" Narutowicza 80 m. 
33 od godz. 14 ej. PAP 1263
Sprzedam radio 6-cio lampowa 
„Lorenz“. I Aleja 6 nt. 3. Choro- 
stowski. . PAP 126S
Sprzedam piec piekarski mecha­
niczny i maszynę do szycia. Wia 
domość: sklep Aleja 8 Czechowska

PAP 1284
Barak drewniany 16 x 8 sprzedam 
„Union“ Aleja 16. PAP 1272
Lokal sklepowy dwuizbowy, punkt 
dobry, z towarem lub bez do od­
stąpienia. Wiad. PAP Aleja 61.

PAP 1280
Sprzedam slupy betonowe 3 me­
trowej wysokości. Wiadomość: N. 
M. Panny 14 Piwnicki. sklep.

PAP 1279
Motocykl N. S. U. 123 bardzo do­
bry stan sprzedam. B. Jóselewicza 
Nr. 2 Galanteria. PAP 1269

R O 2 N E

Pana, który kupił na rynku Sar 
nitur szary w kratkę proszę o zwrot 
szkaplerzia znajdującego się w kie 
szeni, do „Głosu Narodu“.

PAP 1267
Od 1-18 sierpnia z powodu urlo 
pu przyjmować nie bede Dr. Ko- 
tliński Witold specjalista chorób 
nerwowych. Częstochowa, Waszyng 
tona 42. PAP 1168
Krynica ■ Zdrój dom katolicki» 
naprzeciw kościoła. Ceny umiar­
kowane. Kuchnia zdrowa, obfita. 
Pokoje z balkonami słoneczne.

PAP 1165
Fotografie wieczne na porcelanie, 
do nagrobków wykonywa arty­
stycznie „El-Cha-Film“. Warsza­
wa, Jerozolimskie 27. Prowincje 
informujemy listownie. T P 86
Przyjmę prasowaczkę na chemicz­
ne. Krótka 44 pralnia.

PAP 1135
Portrety z każdej fotografii wy­
konywa artystycznie „El-Cha- 
Film“, Warszawa, Jerozolimskie 
27 Prowincje Informujemy li­
stownie. TP 87
Przyjmuje do mereżki. Aleja N.
M Panny 52 m 8
Nowootwarta niklownia przyjmuje 
do niklowania części rowerowe, 
wózkowe i inne. Kilińskiego 13.

PAP 1111
Pośrednictwo — Kupna — Sprze­
daży — Nieruchomości. Domy du 
że, komfortowe ze sklepami, loka 
lami przemysłowymi, w śródmieś 
eiu. domki z ogródkami, place na 
przednreściaeh, oraz obiekty prze 
myślowo - fabryczne przeprowadza 
ją Zochowski i Zabłocki, Aleja 
Kościuszki 25 m. 20.

PAP 1226
Podziękowanie fenomenalnemu jas 
nowidzowi Panu Vapuro Katowice, 
skrzynka pocztowa 376. Otrzyma­
łam od Pana opracowany przez 
Niego horoskop, za który Panu 
uprzejmie dziękuję. Wyrażam po 
dziw za trafność, dziękuję równo 
cześnie za szczegółowe wskazów­
ki, Basia Hucukówna Cieszyn.

PAP 1906
Tańców wyucza baletmistrz Ko­
stecki. Waszyngtona 6. 
_______________ PAP 1194
Pokoje umeblowane do wynajęcia. 
Wiad. p. Milnikiel, Olsztyn k/Czę- 
stoehowy. PAP 1234
Letnisko! Janów — Zloty Potok, 
sucho, las. Pokój umeblowany ta 
ras, wynajmę. D-rowa Jokielowa. 
_______________ PAP 1237 
Mieszkania szuka odpowiedzialny 
finansowo. Minimum 3 pokoje wy 
gody. Pożądane nowoczesne. Po­
średnictwo mile widziane. Telefon 
15-95 lub 23 -79.

PAP 1236
Przyjmuję do mereżki, plisowa­
nia i okrętki (także trykoty). Al. 
Kościuszki 16 m. 12.

PAP 1247
Zamienię . trzy pokoje, wygody, 
front 3 piętro, takież 1 1 piętro 
śródmieście Aleja 11 - 24 
______________________ PAP 1248 
Kursy Kierowców Samochodowych 
Eugeniusza Śląskiego przyjmują 
zapisy kandydatów Częstochowa, 
Targowa 18/22 tel. 15-60

PAP 1274
Dwóch panów poszukuje wspólne 
go pokoju umeblowanego w pobli 
żu dworca. Zgłoszenia „Union" A- 
leja 16. PAP 1273
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